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Rozwiązanie Seimu i Senatu Mini!l2r Koi[ianavn~i o iwei pa~róiY iD!Pel[tnei 
po M•lopolsce Wschodnia) 

Wybory prawdopodo bn:e w pierwsze] poło w je września 
Przed wyjazdem ze Lwowa p. min. 

spraw wewnętrznych Marjan Zyn­
dram-Kościałkowski udzielił przedsta 

dniem 8-go września jako datą wy- wicielom prasy następującego wy­
borów do Sejmu i z dniem 15-go wiadu: 

W czo raj w godzinach południo­
wych dyrektor Biura Prawnego w 
Prezydjum Rady Ministrów p. Wła­
dysław Paczoski doręczył marszał­
kom izb ustawodawczych zarządze­
nie P. Prezydenta R. P. o rozwią­
zaniu Sejmu i Senatu. 

Tekst zarządzenia brzmi, jak na­
stępuj~: 

-~ Zarządzenie Prezydenta Rzplitej 
o rozwiązaniu Sejmu i Senatu. 

Najważniejszern zadaniem izb u­
stawodawczych w bieżącej kadencji 
była praca nad stworzeniem nowych 
podstaw ustrojowych państwa. 

To doniosłe dla przyszłości Rzeczy 

Sejmu, ordynacja wyborcza do Se­
natu, o wyborze Prezydenta Rzeczy­
pospolitej, wszystkie te ustawy we­
szły w życie z dniem ogłoszenia. 

W kołach politycznych rozwiąza­
nie Sejmu i Senatu nie zrobiło więk 
szego wrażenia. Nie spodziewano się 
jedynie, że zarządzenie P. Prezyden­
ta Rzeczypospolitej nastąpi tak szyb 
ko. Obecnie cała uwaga jest skoncen 
trowana na kwestji terminu wybo­
rów. Podobno odbędą się one w ter­
minie bardzo wczesnym. Gdyby tak 
było istotnie, liczyćby się należało z 

września, jako dniem WYboró"{ do Mój 6-dniowy pobyt na terenie 
Senatu. trzech województw południowo-

Komisarzem wyborczym miano- wschodnich, poświęcony był obser­
wany podobno zostanie b. komisarz wacji szeregu zagadnień, dotyczą-
rządowy Gdyni p. Zabierzowski. cych tej części kraju. W ciągu 6 dni 

[X' miałem możność w całym szeregu 
W związku z rozwiązaniem Sejmu miejscowości zetknąć się zarówno z 

i Senatu, jak się dowiadujemy z biu- przeds'tawicielami administracji pań 
ra sejmowego, legitymacje posłów i stwowej, jak i licznymi reprezentan­
senatorów ważne są dla przejazdów 1 tarni społeczeństwa polskiego i ukra­
kolejowych do dn. 13 b. m. (sobota) J ińskiego, w szczególności mogłem 
do godz. 9-ej rano. przypatrzeć się zbliska sprawom go-

pospolitej dzieło zostało dokonane. 
W o bee tego, że ustawa konstytu­

cyjna i wydane w jej wykonaniu ak­
ty ustawodawcze opierają skład iz't> 
us~wodawczych na innych podsta­
wach, niż dotychczasowe, rozwiązu­
ję na podstawie art. 13 ust. 2 (pkt. 
h.) usta.wy konstytucyjnej Sejm i ' 
Senat z dniem dzisiejszym. 
Warszawa, dn. 10 lipca 1935. 

Pochwała polski ei ref ormv rovborczeJ 
przez dziennik paryski 

Pl.RY?,. W srodowYID ,,Journal" 
publicysta St. Brice zamieszcza Rr­
tykuł o reformie wyborczej w Pol-

Prezydent Rzeczypospolitej sce. Uchwalenie tej ustawy wybor-
(-) I. Mościcki. czej przez sejm i senat wykazuje, 

Równocześnie w Dzienniku U- zdaniem St. Brice, :że wielka refor• 
staw" z dn. 10 b. ~: ogłoszone zo-1 ma polityczna, przedsięwzięta przez 
stały następujące ustawy z dnia 8 zm~rłego Marszałka, przeżyła. j(:j 
lipca r. b.: Ordynacja wyborcza do I tworcę. Jest to sprawa zasadnicza. 

Nie można bowiem budować skute.,. 
cznej polityki międzynarodowej i­
naczej, jak tylko na rządach sil­
nych. Wewnętrzne trudności posz· 
czeg6lnyeh krajów stanowią ozna­
kę czasu. Pokój nie zostanie zakłó-

ctrn7 w Europie, o il narody zain· 
teresowane w utrzymaniu status 
quo zdołają zaprowadzić ład w swo 
ich sprawach wewnętrznych. 

Min.Laval słusznie uważał, że 
jest to dla Francji nakaz najpilniej 
szy, który wpłynie na tok przysz• 
łych negocjacyj dyplomatycznych. 
To samo można powiedzieć o Pol­
sce. Utrzymanie polityki równowa­
gi pomiędzy Berlinern a Moskwą, za 
początkowane przez Marszałka Pił­
sudskiego i kontynuowane przez je­
go następców, wymaga silnej Fran 

cji i silnej Polski. Jaź to samo wy­
starczy, aby stwierdzić doniosłość 
reformy, którą przedsięwzięto z ;ny 
ślą położenia kresu niesnaskom da­
wnych partyj. Przełom z r. 1926, jak 
się okazuje, utorował drogę nowej 
konstytucji, opartej o silną władzę 
wykonawczą i o radykalnie prze­
kształcony parlamentaryzm. Tego 
przekształcenia ma właśnie doko­
nać reforma wyborcza. Będzie to 
eksperyment, który odbije się e­
chem daleko poza ~ranicami Pol­
skL 

- VI Charkowie wykryto n1em.al fa· wn• cz.arną giełdę mieazkaniowę. załnl· 
dniającą dziesiątki pośredników. Cena 

·Ribbentrop zaskoczył Anglje 
pookfu sięgała 4000 rubli. 

- Według obliczeń prasy niemieckiej, 
ks~• kanclerza mtlera ,,Mein Kampf" 
w wydaniu , Judo~ rozeszła się w 
1.930.000 egzemplany. 

- Na wystawie światoweJ w Bnkseti 
.wybuchł poiar, który ZDiszczył 600 mtr. 
kw. parb rozrywek, z og6lnej liczby 70 
tys. mtr. Jtw. Ogień natychmiast qa­
'n:ono. 

- Wiedeńska rada ministrów posta­
nowiła purwr6cić dawne odznaki wof• 
akowe dla oficerów. 

- Nad pnwhacją Jaeu. (Hiszpania) 
przeszła trąba morska, która zniszczyła 
kilka wsł. Liczne domy zostały doszczęt 
nie zbarzone, a pola ulane wod4 na 
przesUJleDi 7 kim. kw~ 2 osoby utonęły. 

- Straż pograniczna zastizeliła na 
~nicy l'111Da6ako-sowiecldej 3 olOby, 
które nilowały przedoatH a. prm 
Dalestr do ZSRR. 

faktami doko:ianemi w dziedzinie zbrojeń marskich 
LONDYN. „Daily Telegraph" uja 

wnia dzisiaj fakt, te program b11-
dowy floty niemieckiej, ogłoszony 
obecnie jako program na rok 1936, 
nietylko był many Anglikom przy 
otwarciu rokowań morskich z Niem 
cami, lecs nawet był wówczas już 
faktycznie przez Rzem:ę rozpoczęty. 

Ribbentrop zaskoczył Wielką Bry 
tanję tego rodzaju faktem dokona­
nym - stwierdza „Daily Tele­
graph„. Oświadczył on, że wszyst­
kie okręty, wymienione w obecnym 
program.ie, będą .zbudowane nieza· 
leinie od tegot czy do porozumienia 

dojdzie, czy tet nie. Ribbentrop za• 
straszyć miał nawet Anglików, te 
w razie braku porozumienia Niem­
cy będą budowały bez ograniczenfa, 
eo spowodować miało brytyjską zgo 
dę na porozumienie w granicach 35 
proc. tonatu angielskiego. „Daily 
.Telegraph" twierdzi, że w tych wa­
runkach trudno jest gani~ Wielką 
Brytanję z powodu zastosowanych 
przez nią w rokowaniach z Niemea 
mi metod. Zdaniem dziennika, Wiei 
ka Brytanja w obliczu rozpoczętej 
już przez Niemcy budowy, poprostu 

nie miała lepszego wyboru, jak 
przyjąć proponowane przez Hitlera 
ograniczenia. 

„Times" ujawnia dziś, ze Wielka 
Brytanja zgodziła się na to, by dal· 
szy program morski Niemiec komu 
nikowany był na podstawie wzajem 
ności. O ile więc Francja pragnie 
znać niemiecki program budowy po 
roku 1936, to musi zwrócić się do 
Niemiec na warunkach wzajemno­
ści, t. zn. zakomunikować Rzesz~· 
sw6j własnY, proa:ram budowY, po 
r. 1936. 

D~ne arentowania włról DDDlJtii . u~mliei 
- Juf()słowidsld mbtłsfer spnw we­

wnętrmycla pnywrócił prawo debita kil 
Im włotkłm ~ kt6re od dłui­
szego czasu były zakazane w Jqosławji. 

~e •=i:~:S.::1I ~~ GDAŃSK. - Dm w nocy policja f s6b niedozwolony krytykować dzia-1 miecJro...narodowego Związku nauczy 
rqdziły nieobUcZalne szkody na plan- polityczna aresztowała prezesa ła~ PftZJ'deota senatu Greisera ciel Neumann stawił się dobrowolnie 
tacjach bawełny i pastwiskach. Szarań- Zwjązlru gdańskich właścicieli nie- oraz władz gdańskich. Maiet został przed władzami, kt6re jednak po 
cza leciała cbm..,.. długości lalka kilo- ruchomości b. senatora dr. Blaviera, dziś jednak wypnsp zrmy; na wolm! · przesłuchaniu wypuściły go na wol-

spodarczym, do których przywiązu­
ję wielkie znaczenie. 

6-dniowa podróż lustracyjna dała 
mi bogaty materjał obserwacyjny, 
którego żadną miarą nie mógłbym 
zdobyć' przy biurku. O wielu spra­
wach i zagadnieniach mogłem na 
podstawie bezpośrednich rozmów i 
obserwacyj zbliska wyrobić sobie 
pogląd, którego nie dałyby mi na­
wet naj_obszerniejsze relacje i akta. 
Mogłem stwierdzić, że na całym 

terenie znać duży postęp na wielu 
odcinkach codziennego życia, wszę­
dzie rozwija się normalna praca. 

- Czy pan minister interesował 
się stosunkami narodowo.ściowemi? 

- Stosunki narodowościowe -
odpowiedział krótko p. min. Kościal­
kowski - stanowią specjalną troskę 
mego resortu. I w tym kierunku 
stwierdziłem pogłębienie · poprawy 
stosunków, co winno leżeć w intere-
sie zarówno społeczeństwa ukraiń­
skiego, jak i polskiego. 

Avenol u ambasadora 
hr. RaczvńsK1e20 

LONDYN. - Sekretarz general­
ny Ligi Narodów p. Avenol, który · 
bawi w Londynie, odbył wczoraj na­
rady z min. Hoare i Edenem oraz z 
ambasadorem włoskim Grandim. 
A venol odwiedził dziś przedpołud­
niem ambasadora Raczyńskiego, z 
którym odbył dłuższą rozmowę. 

Avenol przyjęty będzie we czwar­
tek przez Baldwina, który poinfor­
muje go o stanowisku, zajętem przez 
W. Brytanję w sprawie sporu wło­
sk<>-abisyńskiego. W piątek podej­
mować będzie A venoła śniadaniem 
minister Hoare. W sobotę p. A venol 
uda się do Paryża, skąd po naradach 
z rządem francuskim powr~ci d~ Ge­
newy. 

5Dadek bezrobacia 
w Niemczech 

BERLIN. Wedlłu.g statyistyki un-zę­
®Wlej dfo.ść bemroootnych w Niem~ 
czech ~padł:a w ciągu eu.erwea b. r. 
o 142.ooo w wym.<OISi 1.877.ooo: Naj­
silniejszy spa.d'ek bezrobocia ujaw­
nił ISlię w NlaWeinji. Of·iicjalnie. sp.ra­
wozdla:nie za'Zll3Cz.a, .że zmniej~enie 
się iiJQŚci beziroho1tmych w bi.eżącym 
roku przypisać n:aiie?Q głównie <>ży­
iwieniu goopodi3Jl"C7.oellnU w mwodach 
-~od konj.tm:iliJtuiry. (PAT). 

Co przynosi numer : 
dzisiejszy 

OKRES PRZEJ$CIOWY (artykuł 
wstępny). 
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OKRES 
PRZEJŚCIOWY 

W wewnętrznem życiu Polski 
znajqujemy się teraz niewątpliwie 
w pewnym punkcie przełomowym. 

Skończył się jakgdyby jeden roz­
dział naszych dziejów po odzyskaniu 
niepodległości. Stało się właśnie tak, 
że w chwili, gdy Polska okryła się 
Bzczerą i ciężką żałobą po stracie 
Marszałka, weszła w życie nowa 
konstytucja a wkrótce potem uchwa­
liły też ciała ustawodawcze nową or­
dynację WYborczą. 

Polska stanęła na progu nowego 
rozdziału swoich dziejów. Posiew 
pracy Marszałka zaczyna wschodzić. 
Premjer Sławek ujął ten problem 
bardzo zasadniczo, jasno i wyraźnie . 
Odszedł człowiek, którego nikt nie 
jest w stanie zastąpić, powstało no­
we prawo, nowy porządek, noWY sy­
stem, który ma zapewnić państwu 
ład i bezpieczeństwo. 

Istotnym elementem, niezmiernie 
ważnym przy ocenie tego nowego 
porządku, jest jego geneza. Nie zo­
stał on ani przejęty z zewnątrz, ani 
narzucony gwałtem na drodze rewo­
lucji. Jest on WYnikiem ewolucji lat 
prawie dziesięciu. Przez te lat dzie­
sięć przenikały w społeczeństwo 
pewne idee i zasady. W tern tkwiła 
bez wątpienia oryginalność koncep­
cji Marszałka Piłsudskiego, że zale­
żało mu na pewnem przeobrażeniu 
wewnętrznem społeczeństwa, a nie 
na narzuceniu siłą pewnego gotowe­
go systemu rządzenia. W tern obja­
wia się właśnie ten pierwiastek wy­
chowawczy, tak charakterystyczny 
dla , wysiłków Marszałka Piłsudskie­
go zarówno w metodzie jego postę­
powania wobec jednostek swego oto­
czenia, które stawiał nieraz nagle 
przed zadaniami trudnemi i odpo­
wiedzialnemi, jak też wobec społe­
czeństwa, które zmuszał do , zbioro­
wych wysiłków myśli i woli. 

Weszliśmy w okres przej­
ś ci owy w tern podwójnem tych 
słów znaczeniu. • 

Najpierw bowiem przeżywamy 
przejście od tego stanu rzeczy, jaki 
znajdował swe oparcie i swój funda­
ment w autorytecie moralnym Mar­
szałka. Ten okres przechodzi u nas 
bez wszelkich najmniejszych nawet 
wstrząsów. Maszyna państwowa fun 
kcjonuje doskonale na chwałę Tego, · 
który tchnął w nią zdrowego ducha. 
Ten fakt dziś już zwraca powszech­
ną uwagę zagranicy i służy słusznie 
za dowód wewnętrznej spoistości na­
szego organizmu społecznego. Wszy­
stko odbywa się w największym ła­
dzie i porządku. 
Dokonywać się też zaczyna teraz 

przejście na platformę nowej kon­
stytucji poprzez nową ordynację wy­
borc-Lą. Jest to próba wielka i odpo­
wiedzialna dla nowego porządku i 
dla społeczeństwa. Weszliśmy już w 
okres przedwyborczy, którego cha­
rakter tak bardzo różni się od tego, 
co dotąd w Polsce czas ten zri'amio­
nowało. Ten okres - powtarzamy;­
jest nietylko próbą nowego systemu 
i now€j ordynacji, ale i społeczeń­
stwa. Muszą się obywatele Polski 
nauczyć co prędzej myśleć nowemi 
kategorjami, ażeby przystosować ca­
t1 swój sposób WYkonywania po­
szczegóblych aktów wyborczych do 
nowego systemu i tą drogą zapew­
nić państwu dopływ najlepszych sił 
do ciał ustawodawczych. Tkwi na 
dnie tego systemu myśl o pewnem 
szlachetnem współzawodnictwie mię­
dzy poszczególnemi okręgami, aieby 
dać ciałom ustawodawczym jaknaj­
więcej najdzielniejszych jednostek. 
Jeśli zaś ten punkt widzenia ma de­
cydować, a nie przynależność pew­
nych jednostek do pewnych partyj, 
to oczywiście przy wyznaczaniu i 
wybierarriu ka'!ldydatów bezpartyj­
ny punkt widzenia musi wyrazić się 
w tern, że oddawać się będzie głosy 
na ludzi dzielnych i wartościoWYch 
nie dlatego, że należą do pewnych 
partyj lub ugrupowań, lecz , pomimo 
tego. 

Zwycięstwo tej zasady wymaga 

„ 
4 „ ,... ' , 

Ang I ja Imi~ma f HDt WI~![ . l~i~JDii 
LONDYN. W łon1e g3.binet.u bry­

tyjskiegio dnkooyw.a się obecnie wy­
ira.źn:a.- przemian.a w kienmku w.ięk­
~ U!Stęplilwości 'ILa ~ stanowi­
ska. wło&ldego. Wydlaje sję, że giaibi­
net brytyjski nie zdawał oobie do­
tyc.hc.ms w dootattecznej mierze 
.sprav;iy. ze &tąp.ni.a w.aż,noś·ci kwe­
stj.i abisyńskiej dl.a Włocll. Obee­
nie, gdy dla llVĄd•w brytyjskiego zd•a­
j e się n1e ulegać żadruej wąitpliwo­
' Cli, żia w :mzie nie ·•ueyskam.ia za­
oośĆUiCzynienia swoiclt żądań, Wło­
c~ podejmą aJlreję przeciwko Abi­
sym.j.i W. Bry!tanja zaczyna myśl·eć 

o stopniowem WJIOOfyw.aniu się z.e 
swojego n.ieprzejed•naniego stanowi­
ska.. Przedew.seystkiem chodzi Q zna 
l'<!Zien:ie dl"Ol&'i procedlu1r:a:l1I1>ej, aby 
nie obafr.cizyć Ligi NiaTodów od.po­
w!ied!Zii.aJJnością M ew-entualoo obo­
strzenie zatargu. 

rw; kołach polityc:imych Londynu 
uważają za rnoriliwe, że puriktem 
~yjścia dla stwoneniia stosownej 
plaitfontllY procedJUnalnej będą w.a­
.run.ki po&,awfollloe Abisynji w r. 
1923 pNez Ligę Nar.odów \przy 
preyijmow.an:iu jej do Ligii Narod'ów. 
.Ahiisynj.a zobowiązała .się wówczas, 
że 1) s.tarać się będzie znieść callro­
wl.cie IIliiew;olnticl.wo i handoel niewol 

nrikami, 2) że piraysitosuje się do 
po.s;tiain.owień, jakie obowJązu.ją iinne 
kraj~, posj.adające teryt.or"j.a w A­
fcyee w sprawie .pr.zywozu broni 1 
.amumd•cji i 3) że na żądanie Radiy 
Liigi udzieli RattY.ie wszelk!ich infoir 
maicyj i rrozv; aży wswelkie zalece­
ni.a, jakie Rada uohwa1i w a.prawie 
niewylrom.ain;ia zobowiązań. 

Wychodi7..ąc z załoOOilia, że Abiisy­
injia nie dotrzymała El!W.o.ich zobowią­
z.aiń. wobec Ligi, w pumkcie 2) a w 
zwł.aszcza w pumikcie 1), Rada Ligi 
Narodów, bi~rą,c z.a podstawę punkt 
3) mogł'aby stwJierd!ać, oo Abis:y­
nj.a winna pod)pónądilrować się spe­
cjailn:y.rn rLaleoonłom, tktÓ!rych wyko­
na1Dia m.:iiałdby dJO!piln<>wa.ć jedno z 
mocarstw · Rad!y Ligi n . .p • .Wł-Ochy. 
Gd1y.by Abi.s1ynj:a praooiwstawiła się 
.tej prooodlwrze, powstałaby możli­
wość zaistoisow.amria pumtktu 7) M"t. 
15 pa!kitu Ligii pr.z.e-z Wł.o.chy. T.ru.d­
mość zaisto.s,o.v; aniia rtej procedury 
polega przedewszystkiem n.a tern, 
że j1edien z człooków Ra.d~ lJi.gi wy­
stąpi<! musi z tego :rodzaju 1ni-c.ja­
tyv; ą. Skł<>niend.e zaś kogokolwiek 
do !Podjęcia tej inicj.aibywy ·nie jest 
tails: łatw.e. 

Co się tyczy moźliwości zwołania 

Optymizm Edena 

Rady Liigi Na.rodi>w m 24da.nie Abi 
synji, to w kołach politycznych Lon 
dynu przypuszczają, że mocarstwa 
wywierać będą nacisk, aby sesji tej 
teraz nie odbywać. Zamiast zwoła­
nia Rady Ligi, zamierzone jest zwo 
łanie narady W. Brytanji, Francji 
i Włoch. Traktat z r. 1906, na które 
go podstawie te tny mocarstwa u­
staliły swój stosunek do Abisynji 
upoważnia je do odbycia w obecnej 
sytuacji specjalnej narady. Włochy 
podobno nie wyrażają sprzeciwu 
przeciwko ~ej naradzie, domaga­
jąc się. aby ze względów prestiżo­
wych inirjatywa zwołania tej nara 
dy wyszła nie od .W. Brytanji, lecz 
od Francji. Laval zaś wysuwać ma 
zastrzeżenia co do podjęcia inicja­
tywy, twierdząc, że wystąpi z nią 
wówczu, o ile będą konkretne wi­
ddlii dopl"l()wad'ZE!lllia w taki.ej nara­
dzie do ip(>r.o-iiumiell!i.a. 

W poinformowanych kołach poli­
tycznych Londynu wskazują na sta 
tut Iraku, jako na ewentualną for­
mę rozciągnięcia przez Włochy za 
zgodą mocarstw i Rady Ligi prote­
ktoratu nad Abisynją. Propozycja 
taka miałaby być wynikiem zasto­
sowania przez Ligę nakreślonej po­
wyżej procedul'Yt 

LONDYN. Odpowiadają~ na .in- śro(jkairn:i pokojowemi. I eej ~ nastąpić akcji 
iterpel.aeję w Izbie Gmin, zgł<>s.zcmą I 1BERLIN. Niemieckie biuro infor- w.łookiiej. W mi..ejscowyich kołach 
!PI'zez posła liberaln.e.g'O Maindera w macyj1rue donosi z Add:i&-Abeba: miarod!ajn~.ch •U.w~ją, że osta.tnio 
sprawie konfliktu włosko - .abilfllYń- Wihrew iró.żnyun, ogó1nie rozpo- nie zaszedł żiaden Vtypa.dek, któcy­
ski:ego, min. Eden oświadc?;Y'ł: Mam mizechn:ian;ym wiado.moścfom, jalko- by ~.czo d ll!aigle zn:rien:ił sy­
na<łrkiej ę, iż Włoch~ ruie uci.ekmą się by stosunki n:a g;ra>n1iocy wł-Oisko- tua.cję. Pan'Uje jedlrualk poWISZechne 
oo wojmy. Rząd brytyjski pragruie abisyńskiej tak były 7Ja.10Sitrume1 że przekonanie, że IJl.aleey IUW.ażać sy­
lrontymuować swe wysiłki we współ- lada chwila można <>c1:1ekiw.ać star- ituaciję obacną iia 'JlO>w.alŻilą i wYma­
pr.aicy z nądami J nnych krajów, by ci.a - Tha!le.Zy 7,iaZ~ć, że w Ad- gającą zastos.owia.n:i.a. środków o­
doprowa.dzić do z.ał.aitwienia .sporu di&-Abeba n.i1C niewiiadomo o madą- stro7Joości. 

Fałszywa lnlormacJa agencji Havasa 
PARY:2;. AgelllCja Havasa donosi 

z Londynu: AmbaJsado,r Włoch Gram 
dli przedstaw.ił w.aziomj w Foreign 
Office propozy.cj.e '° możliwości po­
]rojowego zaiłaitwieniia ikicmfliktu 
włosko - etjopskiego. Koła wło.skie 

w Lem-dynie wskaz.ują ~ż pOirozumie­
nie mo.crJohy nastąpi<! na podstawie 
następującej: 

1) gwa.rancja polityczna równo.. 
wia.czn.a z kontrolowand·em p.rizez 
Włochy zaplecza abisyń'Skiegio Ery­
trei ii Somalisu włoskiego, 

2) wy!kreślenie w Abiaynji sfery 
wiytącznych wpływów włoskich go­
spodairczytji ii pol.i.tyC?;niych. Na wa­
runieik ten Albisynja musfałiaby wy­
raJZi>Ć swą fonma.IDą zgod~. Dotych­
cz.ae Anglja według dnfonnacyj ze 
ź.ródleł włoski.eh wydaije się być ma­
ło skłomna do poparcia w Addis­
.Aibebie tych żądań. ZreslZltą Włochy 
lllC".zylllifyby demair·che w Addds-Abe­
bie dopiero wtediy, gdyby nas.tąpi . .to 
po-roizu:mien1ie pomiędzy Francją, 

A'Ilglją i Włi0;chami, ikitóre podpis.ały 

układ w 1906 .rokt1. 
LONDYN. - AgeDCla Reutera 

donosi : Foreign Office i ambasad.a 
włoska kategorycznie zaprzeczają 

pogłoskom o tern, jakoby ambasador 
Grandi przedstawił rządowi brytyj­
skiemu pewne propozycje o sposobie 
likwidacji zatargu włosko-abisyń­
skiego przez przyznanie Włochom 
sfery wpływów w częściach Abisy­
nji, stanowiących zaplecze Erytrei i 
Somali włoskiego. 

Negus domaga slq broni 
ADDIS - '.ABEBA ....... Rząd abisyń 

ski WYStosował do przedstawicieli 
dyplomatycznych Francji, Wielkiej 
Brytanji, Belgji, Czechosłowacji, 

Szwecji i Danji jednobrzmiące no­
ty, w których domaga się zniesienia 
zakazu dostawy broni do Abisynji. 
Abisynja powołuje się w notach na 

traktat z dn. 21 sierpnia 1930 r„ 
który zezwala na wwóz broni nieod­
zownej dla obrony przeciw napaści 
zzewnątrz. Konieczność wwozu bro­
ni w notach uzasadnia się tern, że 
nastąpiło niebezpieczeństwo wojny 
i że oświadczenia Mussoliniego, a 
także prasy włoskiej wyraźnie wey-

wają do wojny zaborc?.ej. Pomimo 
sądu rozjemczego, głosi nota, Wło­
chy mobilizują armję i wysyłają a­
municję na granice Abisynji. Wobec 
tego Abisynja zmuszona jest dla o­
brofiy własnej do wwozu broni, a za­
kaz wydany przez państwa nie daje 
się pogodzić z neutralnością. 

Apel do Ligi Narodów 
P ARYż. - Havas donosi z Addis­

Abeby, że Abisynja zażądam natych 
miastowego zwołania Rady Ligi Na­
rodów. 

GE NEW A. - Przybył tu agent 

rządu abisyńskiego w komisji pojed J gen. Orzeczenia te hę~ ogłosroM 
nawczej włosko-abisyńskiej prof.

1 

w czwartek. Prof. Jeze oświa.llczył, 

Jeze. Przywiózł on orzeczenia, wy- że · interwencja Rady Ligi Narodów 
dane przez tę komisję w Shevenin-. ~ jest rzeczą b. pilną. 

I 

• "· ' ' '1 ' • ' , ' • ~ • • • ' ~ • -

mzrost nastroióm antvSemickich 
WROCŁAW. Pod starym pręgie­

rzem na rynku wrocławskim, usta­
wiono tablicę, zawierającą nazwi- ' 
ska kobiet niemieckich, utrzymują­
cych stosunki z żydami. Zebrany 

dość dł~giego okresu przeobrażenia 
my.śli społecznej i politycznej w Pol­
sce. że to jednak jest moiliwe w o­
kresie, u którego progu stoimy -
uczą dośw~adczenia okresu poprzed-
niego. 

Z.Ł. 

w Nle ... czech 
przed pręgierzem tłum ruszył w po- Reventlowa tygodnik neopogański 

chodzie przez ulice miasta, wzno- „Reiehswart", występuje przeciw­
sŻąc antyżydowŚkie okrzyki. W cza- ko przechodzeniu żydów na chrze­
sie manifestacji · poturbowano sze- ścijanizm, powołując się na różnicę 
reg osób pochodzenia · żydowskie- rasową między żydami i aryjczyka­
go. (PAT). mi. Rozumne ustawodawstwa pań-

BERLIN. Sąd berlińsld wydał 1cy stwowe ora1' budzące się do życia 
rok, pozbawiający jednego ze zna- samopoczucie rasowe - oświadcza 
nych działaczy komunistycznych pismo - uwolni Niemcy od ponow­
prawa wychowania swego 7-letnie- nego wtargnięcia żydów do narodu 
go syna, który dotychc~ nie zo- niemieckiego, jak to miało miejsce 
stał ochrzczony. (PAT). po rewolucji listopadowej. (PAT 1. 

BERLIN. :Wydawany przez hr. 

•. > ..J- • _J, J 

Minister Beck Jedzie 
do He1s1n2forsu 

HELSINGFORS. - Prasa fiń.ski 
podaje wiadomość o zamierzonej wt.. 
zycie ministra spraw zagranicznych 
Becka w Helsingforsie w pierwszeł 
połowie sierpnia. (PAT). 

Zrzeszenie 
producentów spirvtusu 

u ministra 
Floyar-Ratctunana 
M.ini&ter Pi!"Zle~&lu i Handiu p. 

Fl.oyiair - Rajobanan preyjął prezy:„ 
dijwm Zrzesrema PirodU1ceirutów Spi„ 
ry.tusu w ooobaich: pr.erLesa. b. min. 
J.antaf..Po,keyń.siltiego, d•r. T.adeuisz:W 
Risentbala or.az pr~a Ka.ziimi,e. 
irza Dz:i:awanowslkiego. 

Następnie p. minister :preyjąt 
ll'ekiboora pirof. E<liwa:rda W a.rcltałow„ 
ski.ego oraz !Prof. rdir. ~.nri;. Wiacla"* 
lw.anowsk.iego. 

Program 
bułgarskiej wizvtr 

ministra Jedrzeiewicza 
Ustalony już został program wizy­

ty p. ministra W. R. i O. P., Wa.o-. 
ława Jędrzejewicza w Bułgarji. \1 

P. minister Jędrzejewicz uda si~ 
w podróż do Bułgarji w towarzy· 
stwie naczelnika wydziału sztuki, dr. 
Zawistowskiego w dniu 28 lipca. 

Będzie to odpowiedź na wizytę 
ministra gen. Radewa w Polsce. 

Po przybyciu do Sofji, p. minister ' 
odbędzie tournee po Bułgarji, po.. „ 
czem przybędzie dnia 3 sierpnia do 
Warny, aby wziąć udział w uroczy• r 

stościach odsłonięcia mauzoleum kró ~ 
la Władysława Warneńczyka. 

nteścłsła wiadomość 
iWi jednen1 z pi~m prowincjonal„ 
~h 'Ulkazała się wiado.mość, we„ 
c:bł:ug kbórej ś1led7i.wo w spra.wie za­
b6jstwa ś. p. min. Bronislawa. pje ... 
irackiego ~ro 'Ulkończone i .ald! 
~ dO'l"ęC'Wll'Y ookla.rżon'Yitll< 
J.a:k s.i.ę dov;iiaidlujemy z miarodajne­
go Módl.a, jakkolwiek śl·ed:ztwo w: 
taj spiraiwie istotJllie dobi,ega końca, 
to ij.edJmaJk wseys;tlcie isoczegóły tej 
wi-a.d.omości nie oclpowiadaiją \lrawo1 . 
<Wie. . 

Polsko -(IJłoska konwencJa ~~ 
konsularna 

RZYM,. D!liś popoł.UJdlniiw szef rzą­
du w1lookiego Mussolini i .aimbas.a­
dOlr R. P. prz.y K-w:i~e .Wzyooicld 
podpit:laall.i w p:ała.ou wieinookim pol­
sko - wł:nską 8roD1W.eIJ.eję koooularną... 

na1wv2sze odznaczenie 
papieskie 

dla prezydenta Lebruna 
CITTA DEL VATICANO. - Pa· 

pież Pius Jedenasty nadał najWYż.. 
size odznaczenie - Order Chrystusa, 
który jest najwyższą odznaką stoli­
cy świętej, zarezerwowaną dla mo­
narchów i Głów państwa, prezyden­
towi republiki francuskiej Lebrun. 
M. in. posiadali dotychczas to odzna 
czenie królowie belgijski, włoski, o­
raz prezydenci repubłik austrjackiej 
i argentyńskiej. 

Pozatem Papież nadał wielką wstę 
gę orderu PiuM fuiewiątego mini- "' 
strowi Marin i ambasadorowi fran­
cuskiemu przy stolicy apostolskiej 
p. Francois Charles-Roux. 

,,ZePDelin'' powrócił 
da Niemiec 

z 7-el podrti, 
amerpa9'skiel 

FRIEDRJCHSHAFEN. - Stero~ 
wiec „Graf Zeppelin" powrócił wczo­
raj z podróży do Południowej Ame­
ryki. Jest to już jego 7-ma podróż 
w tym roku. Wśród pasażerów ste­
rowca znajduje się 8 przedstawicieli 
prasy brazylijskiej, którzy przybyli 
celem zapoznania się ze stosunkami 
w Niemczech. Dziennikarze brazy­
lijscy powracają do Ameryki na po- • 
kładzie tego same~o sterowca. 

„ 



Habsburgowie i Austrja 
(N.) 9 listopada 1919 r. austrjac-1 ła legitymistyczne w Austrji rozwi 

ki poseł socjalistyczny, dr. Renner, jały od pierwszej chwili nowej Au­
broIJiąc na austrjackiem zgromadzej strji najpierw ukrytą. potem coraz 
niu narodowem ustawy o wywłasz- jawniejszą i głośniejszą robotę. Od 
czeniu Habsburgów, powiedział c·o1 czasów rządów· autorytatywnych, 
następuje: „Dom Habsburgów spel- które niebawem obchodzić już będą 
nił swoje przeznaczenie dziejowe. swój dwuletni jubileusz, koła te 
Dom ten wyżył się i przeżył. Pozo- podniosły głowę i rozpoczęły ba„ 
stawmy przeszłość śmierci i zwróć- łaśliwą i ożywioną propagan­
my się ku przyszłości". W niespcł- dę przedews;i:ystkiem na terenie to­
na lat piętnaście gabinet Schusch- warzyskim. Po!iełniono przytem ze 
nigga postanowił zasadniczo pozwo- strony zbyt krewkich zwolenników 
lić rodzinie Habsburgów na pow;.·ót Habsburgów ten błąd, iż w pnewi­
do Austrji i zwrócić im skonfisko- dywaniu rychłego zwycięstwa naro 
wane w swoim czasie dobra prywa- dowych soejalii;itów .stawiano nie­
tne. W dwóch tych aktach mieści mal powszechnie na ich kartę, co w 
się' wielki szmat historji. życie zmio 

rezultacie zaszkodziło tylko inte~j ność. Opozycja wobec obecnej ary­
som Habsburgów. Obecnie koła le- stokratyczno-klerykalnej dyktatury 
gitymistyczne okazały się bardzo łudzi się może nadzieją, i:i:. konsty­
lojałne wobec sfer rządzących, któ- tucyjna monarchja na wzór an.giel­
re też okazały łaskawsze ucho wo- ski da krajowi większą swobodę, 
bee ich postulatów i wymagań. niż dzisiejsze rządy autorytatywne. 

Trudno dziś ocenić, jak właści- Z tego też może powodu wra­
wie ludność Austrji przyjmuje wia żenie wiadomości o zgodzie z 
"domość o możliwości powrotu Ha!Js Habsburgami było w Auetrji bar 
burgów. Przeciwnicy Anschlus'3u dzo nikłe. Jeżeli na terenie 
niewątpliwie w utworzeniu monar- międzynarodowym nic nie stanie 
chji austrjackiej z Habsburgami na na przeszkodzie powrotowi Habs­
czele widzieć będą rękojmię samo- burg6w, na terenie wewnętrznym 
dzielności Austrji, której król na ich ewentualny powrót przejdzie n& 
pewno dołoży wszelkich starań, aby pewno bez protestu. 
odeprzeć zakusy na jego niezależ-

tło przez ten czas z powierzchni t.y­
cia politycznego i społecznego czer­
wony marksizm austrjacki, który 
przez pewien czas zdawał się tu ~ 
nować niepodzielnie i na zawsze; ży 

Pierwna D~ pnewro[ie re~onitrnt[ja ua~ioetu łotewi~ieH 
cie przekreśla oto teraz i ten jego RYGA. - Dziś dokonana została 
akt najbardziej bodaj zwycięski i rekonstrukcja gabinetu łotewskiego. 
bojowy: eksproprjację Habsburgów . Ustąpili: minister oświaty Adamo­
i ich wygnanie z austrjackiej ojczy- wicz oraz minister rolnictwa Kau­
zny. lins (bawił on niedawno w Polsce w 

Oczywiście ta uchwała gabinetu 

charakterze prywatnym). Ministrem 
oświaty mianowany został znany fi­
lolog profesor uniwersytetu ryskie­
go i b. rektor Stendzelis, ministrem 

rolnictwa - dotychczasowy wicemi­
nister rolnictwa - Birzniek. Obec­
na rekonstrukcja jest pierwszą od 
zeszłoroeznego przewrotu. 

„.w naj5liwej przysztości nastąpł 
zmiana na stmwwisku wojewody wo­
łyńskie-go, kt6re od szeregu lat zaj­
muje były minister spraw wewnę• 
trrnych p. J 6uwski. 

AustrJa nie pozłl1nla 
na 11JVJazdy do Ju2osłal11JI 
WIEDEŃ. - Urząd paszportowy 

dyrekcji policji wiedeńskiej rozesłał 
do prasy komunikat, zawiadamiają­
cy, że z rozporządrenia władz wyż­
szych nie udziela się żadnych zezwo­
leń na wyjazd do Jugosławji. 

Zatoniede parowca 
w łosłtieg fi 

Schuschnigga, ratyfikowana przez 
austrjacki sejm związkowy, nie o­
znacza jeszcze bynajmniej restytucji 
Habsburgów na tronie austrjacki.n. 
Nie oznacza ona nawet jeszcze na-
tychmiastowego zwrotu ich mająt­
ków i posiadłości. Najprawdopodo­
bniej rozpoczną się też teraz długie 
i może skomplikowane pertraktacje 
między Habsburgami a rządem au-

Dodatnie saldo bilansu handlowego Polski 
Bilans handlu zagranicznego Rze­

czypospolitej Polskiej i W. M. Gd~ń­
ska w czerwcu r. b. przedstawiał się 
według tymczasowych obliczeń Głów 
nego Urzędu Statystycznego, jak na­
stępuje: 

za czerwiec b. in. 
wóz wzrósł o 10.680 tys. zł„ nato­
miast przywóz wzrósł o 6.792 tys. zł. 

dzi, blachy miedzianej o 2,0·, skór 
surowych o 1,4, wełny owczej suro­
wej niepranej o 1,4, skór futrzanych 
o 1,1 ryżu o 0,6, żelastwa o 0,5, że­
laza i ·Stali o 0,5, kawy o 0,4, odpad­
ków wełnianych o 0,4. 

Parowiec włoskiej marynarki han­
dlowej „A ttilio" za tonął z przyczyn 
nieznanych w ciągu 3 i pół minuty 

ł w· odległości 6 mil morskich od Ben­
gasi. „Attilio" miał na pokładzie 900 
ton zboża, 16 członków załogi, 14 pa­
sażerów i z.dążał w kierunku Syra­
kuz. 21 osób utonęło. 

Przywóz 231.975 ·ton, wartości -
76.879 tys. zł. 

Wywdz l.0~6.574 ton, wartości -
18.940 tys. zł. -

W ten sposób handel zagran.iczny 
w czerwcu dal saldo dodatnie w wy­
sokości 2.061 tys. zl. 

W porównaniu z majem r. b. wy-

Zwiększył się wywóz następują­

cych artykułów (w miljn. zł.): beko­
nów o 2,2 żyta o 1,4, masła o 1,4, cu­
kru o 0,8, bali, desek, łat, opołów o 
0,7, pszenicy o 0,6, tkanin wełnia­
nych, półwełnianych, odzieżowych o 
('),6, fornierów, dykt o 0,6, jaj o 0,4, 
przędzy wełnianej o 0,4. 

Zmniejszył się wYWÓZ siarczanu 
amonu o 0,9 miljn. zł. 

Zwiększył się przywóz następują­
cych artykułów (w miljn. zł.): mie-

Zmniejszył się przywóz następu­
jących artykułów (w miljn. zł.): po­
marańcz i cytryn o 1,1, elektrycz­
nych: maszyn, aparatów, przyrzą­

dów, ich części o 0,6, garbników (bez 
drewna garbarskiego) o 0,4, wełny 
owczej pranej o 0,4. 

' 

- strjackim, pertraktacje, które na 
razie dotyczyć będą jedynie spraw 
majątkowych - w każdym jednak 
razie będzie to pierwsze nawiąza­
nie stosunków oficjalnych między 
domem habsburskim a rządem Au­
strji dzisiejszej. Niezależnie od te­
go, czy przyszłość dalsza i bliższa 
przyniesie i restytucję Habsburgów 
na tronie austrjackim, to, co zostało 
osiągnięte dotychczas, stanowi \Va­

żny i poważny etap w ich wytrwa­
łej, upartej walce o odzyskllnie 
swych praw. Ponieważ walka ta pro 
wadzona była przedewszystkiem 
pod auspicjami b. cesarzowej Zyty, 

Plan robót wodnych 
w latach 193!1/3'2 

ponieważ w grę tu wchodziła prze- K~mitet Ekonomian;y '.M!i.I1isków cje wod.M z budted:.ów admini<l~tta.cji 
dewszystkiem jej niesłychana ener- P1"7JYJął plan xob6t wiodiny.ch na o- państwowej, FlliildnJJszu Pracy i Po~ 
gja · pó · t 1. . d . , kres 1935/37. żymJk.i Inwestycyjniej wyno..s2ą O'lroło 

I u r, mewą p 1w1e z1en u- . . 
chwały gabinetu Schuschnigga, dla I Komitet ~Z.Jlaił ~ ikomeczne p.rze- 60 milj. z.ł. 
niej przedewszystkiem musiał być prowa~me w .pierwszym ~ę~ie W g>rainiica:cih. eyeh kredytów p.rze-
dniem triumfu i radości. J tyic~ i.n~~Y~ "M>dnych, . k!tó.re widatia.ne są następujące roboty: 

z d I · b , . . . \ ma..ią D.aJW.:iZnneJWE! znacze.me go- dokońezeme ibu.d~y zapory w Po.-
~ ?W~ e1!'; ~~ ~ez mu~ieh z pe- spodarcze, w ~6lności w zmie ir.ą.boo rua Sole, mającej ogro.mne 

wno c1ą eg1 ynusc1 austrJaccy. Ko- rzają do zabezpiec11enia przed kię- 111ll81C1Ami•e -01.a uiregulowan:ia gó.l'lllej 

Zakończenie konferencJI 
deletatów młodzłezv 
polskieJ z za2ranicv 

s.ką powlOdzi i ~a:hrudnią z.na.czną W.isły i ochro.ny Krakowa przed po­
dłość bezrobQ.tnych. Przyjęty ~ woozią; bu.cl.o.wa 7.bilcml:ików na Du­
Ko.mitet Ekonomiczny pLan przewł- mjeu w Ro~oowiie i Czechow.ie, 
.dmje opano~oe S'zlkodliWego lctóre uregu.lują wody po.wod.ziowe 
d.ziała.nda wód !płynących z.apo.mocą Dun.a.j.c.ai; r.e,gula,cjoa neki Brynicy, 
budowy zbiorniik6w, wykion.a.nia bu- któ.ra· wpłyniie na U'l'leg'ufow.aruie 
do.wli regulaeyJnyich, obwałowywa- pl'210pływu wód w d0irzeczach gó.i·­
nia rzek i potoków przy jednoczes- nej :Wfoły; 2"Al.budowani~ ~ów 

nem-w miarę moż.n.o.ścl -wyzy$d- górskiic;h, mają.ce na celu regulaicję 
w.aniu 'Sił wodniyieh dliai celów go- dopeywów Dttruajoa, Raby, Skawy, 
spo.d:arczych. Soły i Wdsroki. 

Sumy p.rnerz.niaezane n.a ~nw~ty-

Do pl.anu wsta'Wlione 1.06łiały rów­
nież ro~ regulacyjne n.a ś-rodko­
wiej części Wisły ze epecjalnem u~ 
względ'I1ieniem od:c:ink,a Warszawa 
- ModiUn w10bec tego, ze ta część 
Wisły jiest na.jbalrd'Z'i-ej zaniedbana 
i twOO"Zy prz.em:kodę w komulniikacj i 
wodnej, a z.wł~ w dogodlnem 
połą.<:zetlliu Wanirzawy z portaml 
mo.rekiemi. 

l\V1resiz.cńe pl.ain p?'?JeWiduje r®oty­
na d~oga.c:h WlOdny.ch (~h 1 
mnał.a.c.h na Kl'leSalclt Wschodnich) 
o.r.az dalMe prace nad budową por­
tów oo teraniu, SatS'ki~ Kępi.e i w 
Płocku. 

Ws'?Jelkie ·iilllle irobo.ty wodne będ·ą 
miiaJiy na eeliu ko'ThSlell"W8lCję diaiw­
·niej Sl'Lyich bud01Wi.i, ochronę wałów 
i konceM.rację .rzek. 

Wczoraj odbyło się w sali Senatu 
Uniwersytetu im. Marszałka Józefa 
Piłsudskiego uroczyste zamknię:::ie 
Konferencji Delegatów Młodzieży 
Polskiej z Zagranicy. Na wstępie 
b. minister B. Miedziński wygłosił 
referat na temat „Polska w dobie 
obecnej". Drugi referat, p. t. „W spół 
praca Kraju z młodzieżą polską "~".i­
granicą" wygłosił p. Wasilewski. 
Na zakończenie zreasumował wyni­

Ulgowe ścoiqteczne przeiozdv koleioClle 
ki Konferencji dyrektor światowe- Jw. .z~i.ązku rz wprowadzonemi o- szawie, jaik Angui;f.ów, Puł~y, 
go Związku Polaków z Zagranicy sitatniio świą.tecznemi przejazdami Biadowrata, Nałęczów, Zagniań·sk 
p. Stefan Lenartowicz. ulgowemi na k.olejaeh dowiaduje- i .t. p. Ulga W'YlID&i w tyrn w.y,padku 

Zkolei dyr. Lenartowicz omówił my s.ię: 33 proc. Chodzi tu o diŁuższe wy-
poazczególn0 dezyderaty, wysuwa- 1) podmiejska u:łga świąteczna dec:11ki nieprookira.cujące jedn.alc 

ne przez delegatów. Wchodziły tu stosowana jest w postaci indywi- tygodnda. BHety 1tia.kie nabyć m0żna 
gł6wnie w grę: organizowanie kur- diu:alne.go biletu powrotnego, waż- w aobotę, lliib w medzielę, pr~oom 
sów dla młodzieży polskiej zagrani- netgQ ina przej-a.z.di z Warszawy do poW'l'Ólt ~ić mo'ie na.jwcześnj.ej 

cą, któt'.e od srz:eregu lat urządzała letniskowych IllileJScowosc1 pod- w ~d~elę, .a później w 10 dni po 
dawniej Rada Organizacyjna Pola- miejskich i z powrotem z obli.cze- dinJu wyjazdu z War.sza.wy. BHety 
ków z Zagranicy, obecnie świat. Zw. I niem o\płaty za pnzejazd w jedną I te stooowaaie są r6wni~ tylko w &e-

Pol. z Zagr., a więc przedewszyst- tyilk.o Btroinę, wed:ług .t.aeyfy nor- rornie letrtim. · 

3) Oprócz powyższych ulg dndy­
widwaJ.ey-ch i ogól.ni.e d~stępn.~h, 
sfuc:łowaine są 33 proc. uJgi gru.po­
we na odległe przeja:zrl~ dla ezlon­
ków tow:anye.tw lbuey&ty.czruyd1, za~ 

o~n'YICh w odpowiednie leg<ity­
maicje. ZniiiJki te obejmują ki:Jka,. 
dz.keią:t miej.srowości. twrysfyez­
nych, ror.nucoinyeh po eaiłej Polsce, 
przyczem przejruzdy te tprzr.tn.awa­
Jlle są grupom, obejmującym nie 
mnńej, Dliż 5 osób. 

kiem Kursy Wiedzy o Polsce, kursy maliniej. Zni71ta z.atem W)'!ncs'i 50 
eksportowe, wychowania fizyczm~- proc. od taryfy noirma.lnej. Korzy- ~'!". ---------------------------

go i t. p. stai z niej roo.ż.e ka.żdiy, żądając w Płk d I R ' . 
Niemniej ważną sprawą jest kwe I kasa.eh ilrol„ejowyich biletu powrot- n • e a ocqu a pod sąd I" 

stja bibłjotek i pomocy oświato- ~o, wydawa'llle~ w :n~edzielę i 
wych dla organizacyj polskich .:a- święta, w czasie całego siemnu le.t- PARY~. Dep. Dezernia.itrlds wy-

grani cą. Na tem polu świat. Zw. niego.. , stos.ował oo min. Herriota list o-

Pol. z Zagr. może się poszczycić ~ię 2) Osobruy .typ przed.sta.wiają in- twar.ty w którym domaga się od 
~e~i wynikami w postaci wielkiej 

1 
dywidua.Ine bilety powrotne ważnej prezesa partji radlykailnej i czkm-

1lo.śc1 (w r. ub. około 72.000 tys.) 1-.a pnejazd do kiiUcunastu punktów ków .l"IZędu odl.lama pod są4 najwy!.­
ks1ążek, wysłanych na poszczególne I ~eh, położonycli ~lej, i tYJ.Y płik. ~ la Rocqu.e pod zan:u­

tereDJ.. j lecz ~ycll tuą&tycz.We ku War item preygotowywaniia zamaclru st.a-

• 

nu na eafość .i be-L.pieczeńs.two pań­

stwa. Dowodem tego ~t mowa płk 
de la Rooque. Lls.t weyw.a min. 
Hemot do B.zfbk:iego wypełnienia 
obowi.ą'lku kierownika pa.Iltj.i, gdyż 
Juit.ro mot.e byić jut za.pómo. 

WYSTAWA OBRAZóW W ZAKOPA­
NEM. W Zakopanem została otwarta le­
tnia wystawa obruów i rzeźb Związka ' 
Artystów Plastyków, w której bierze u- . 
dział kilkuoestu artystów stale w Zako- , 
panem przebywających, względnie atrzy 
maj,cych z Zakopanem stały kontakt. 
'\! wystawie biorą ud.ział: prof. Kamoc- ! 

k1, Gałek, Jerzy Sliwka, Jan Gęsienica· · 
Szostak, Gentil-Tippenhauerowa, Ryka­
ła, Rafał Malczewski i inni. Tegoroczny 
letni salon zakopiański wyróżnia się za­
równo poziomem. jak i obfitością ekspo­
natów. 

KONCERTY GóRALSDE W ZAKO­
P ANEM. Zarząd Uzdrowiska Zakopane 
wprowadził w saonie obecu}'lll inowa­
cję w posłaci oryg'1nalnych koncertów 
muzyki góralskiej z programem regjonal 
nym. Koncerty te odbywać się będą na 
razie - w każdą niedzielę w południe 
w parka klimatycznym oraz w parka le· 
śnym na Antałówce i będą stanowiły o­
sobny punkt pn>gramów koncertów or• 
kiestry zdrojowej. . 

KONGRES ASTRONOMICZNY W 
PARYŻU, W dniu dzisiejszym rozpoczy 
na obrady w Paryżu V-ty Konves Mię­
deynarodowej Unji Astronomicznej. Ze 
względu na niezwykłą ebfiłość materia· 
łu, ptace Kongresu odbywać się będą w 
36 komisjach. 

. . --:- ........... -~--;--------- --r-.- ~-;::-- „ __ 

JĘDRZEJOWSKA NA MISTRZO­
STWACH $RODKOWEJ ANGLJI. 

LONDYN. Po sukcesach w Wim­
bledonie Jędrzejowska zaproszona 
została do wzięcia ooZiiału w mi­
strzostwach tenisowych środkowej 

Anglji, odbywających się w Bir· 
mingham. 

Pierwszego dnia J ędrzejowslca 
spotkała się z Angielką Wadson, bi­
jąc ją łatwo 6 :1, 6 :O. 

Po zakończeniu mistrzostw środ­
kowej Anglji, Jędrzejowska uda się 
do Walji, gdzie w Newport bronić 
będzie zdobytego w r. ub. mistrzo­
stwa Walji. 

Po mistn;ostwach Walji Jędrze­

jowska weźmie udział w mistrzo­
stwach północnej Anglji, które ro­
zegrane będą w Shefield. 

Dopiero po tych wszystkich roz­
grywkach Jędrzejowska uda się do 
Niemiec, gdzie startować będzie na 
mistrzostwach międzynarodowych 

RzesZT, w Hamburzu • 



W mieście młodości i uśmiechu 
Garść wrażeń z obozu harcerskiego w Spale 

Ten zwykły łódrnlci pociąg zupeł-1 na tnecmn ~ db kt6rej z ułi:c, jej na.ziim hę.dz.i~, zdaje się, prmdstawia. mę ist.otnie inteftsu­
lliie ·~W!Ykłe miał tym iia.zem, po- krainu oielk:note woda. na czwa.rtym br:zmiała: ,.Aleja Zlotu". Oświetl.o- ją.co .i bar.dm ładnie. 
cz,ąwszy juz oo W8.JTS"Lawy, oblli.c:ie 

1 

Hst itd. I 8bma.łb. Idźmyż za tą n.a, a jakże, proszę bardzo, elek- W, wtielikiej ,,.doż~j·" hali, 
- zu,peln.i.e specjalny nastrój i ko: str.z.alką! . ·try.cznością - ailboż nie je$teśmy w twż obok sd:adjonu., •na któeym w 
Io.ryt .. Pł"awie w całości opa.nowah W8ZYSTKIE czyK.ANY'' prawdzi:wem mieście? Przejdźmy lllli-edzielę o.d.bę<ł4 się pokaey, harce 
go dązący do Spały halrcerze - po- nP przez moo.t - i 001 też jest Mwiut-- i defi:la.dla. u.rzą.du>no kilka a.a.I, o.-
ciąg był smey od kh ml.llrulurow, CYWILIZACJI! ki, zbudowany pr:rez Haireerskie brazu.jących ideologję i metody ipn-
rcielonk.awiy od srogich plecaków Co to? przacież to już iEJtotnde Dr.mżyny Ochotnń.cze. mteres.uje cy ha:rcers:twa polskiego, jego hlisto-
(a.eh, )ak oo dobrre, żeż.a.dien z n:ich .najprawdiz.iwMJe mi-rusto, nawet nie mn.i.e ten nirumiot, b.a.r.dlw dq;iwny rję, począwszy cd r. 1911-go, kiedy 
nigdy nie ,,.s(poCmie" na mo;ich m.- pod nami'Otami ! Lekkie, zręczne, znak znajd.uije stlę pned nim. z ga- jeeru:ze ist.niaJo ono pod nazwą skau 
mionaoh ! ) ii od promi.ennycli twa- zdaleka świcilutkiem drzewem lśnią- ł.ą.zek i szyszek wł<>'Ż.Oil.a gl'uwa, na tin~ kii~ w Poznańskiem i w 
rzy - mł'Odzieńczo rozesrmany. oe kioski - ach, .t.o „tlailel.n.i~ ha.111„ UIS"LOOh Wielkiie tJek.tUJl."OVl"e sł•ucllaw- K.róLesitw.i~ było jeszcze nielega.1-

rre za.ś stairoświecltie k.rótkie wa- dlowa", gdz.i!i)• będzie moż.na saę ki, w cioku .niajpis, wyira.i.a.ją.cy chę~ Ill0 i taj.Ile. 
g10ru1ci, ze śan:ieaznem podskakiwa· Mtrey-c i UJCzesać, ·naprawie obuwie rozmo,wy z Mall"Slem i Wetlll6. .. To Od:drriErlną. m.lę poświęcono pole­
nń-em obsłmgująoe liinję Koluszki - i ·UlbTan-ie, 'WY8łać li.st i depesz.e :radjost.acjla. nadiawieza. Tak, w~ .g'bJvn w czasie wojitcy' h.aree:rzom. 
Tomaszów i dal-ej - Tomaszów - (jak ba.din.i-e <>dcin.a s.ię -CtLerw.i~ń pe- na, najwłiai.śndejsm et~j.a krótk<>ifa- Wtielki C'Z3JimlY kr.lJyt poŚT'odku., na 
Spała, dawm.o., bardlzo da.wno za- largonij o.dl złocistego tła ł:ej naj- Iowa. o zasięgu rua. eał:ą EUll'Opę, -a ra- pół:lwli:slbej ścianie pasami biegną.­
pewne nie widz.iały .tyu p~ażerów mk>dszej aigencj.i pocztx>we.j !), q,mie- ezej dowie sta.ej-e: telefcmiczna i tele powtanająe się na &l'E.bmem .Ue w 
.i ita!k ni,elIJira.wdopodoibnej, niepoję- niiĆ p.iieniądY.e, J:jeść obi-a.di, wypić g;rarfiiezhia.. Stą.d będą na.d:awane nie.s.lrońcmniość te proste, najwy­
tiej Hości epoortowegio ekw.ipwnku. baird'w smaczną kawę ... Th>prawdy, pti,ez cafy czas zlotu audycje har· mow.n.iiejsz-e ISlłowa.: „Za Polskę". W 
Ma.niarilci, menażki, Iiaitarki, to.:p<1>r- coraz hardziej pragnę 1pOrostać na oo:rakile, l'.epo.rtiaiż.e, sJoohowifilta, d1łwgtlch kol~h siedemset .na.­
ki, kooe, n'amioty - „omnia m~ diłu.żej w tern mieście, itaik cudnie tr.a.rumńsje. Krótlrofal<>w.com ku u-, zwi.s.k„. Hołd ;i wspomnrienie, impo­
meeuan iporto" - „wmędzie sam so- tclbnąc-em wo.nią cud.negio lasu! I w.a.dze: dlłiugooć fra.li 42, god~iny au~ noują.ce \\ sw<>jej spokojnej ipros.ł.c-
hle dam Md:ę ii w ika:żdej potrzebie· Sfup! na~ awbo Sitaje naglie, diycyij: 8.30 - 9.30, 14.30 - 15.30, de. Obok ml.a M~ Piłswl• 
innym potrafię dorpomóc !" zaitrzymane wła.dmym irUJChem rąk 20---21.30. Pooateni będzie na ZI:o- sk.iiego z og.romną mapą Po}&{.i na 

POD ZNAKIEM HARMONJI, po,g,ter'-1!111kowe~o .. ~u;pełni·e, jaikb.yś- ~ioe czy.run.a Sitacja „P-0ls.ki<ego Rad- plaforuie, j~ na Jrolumnioe opartą -
ł...ADU 1 POGODY I my bylu .na kJtoreJs z warszawskich Ja". na bagnec.i". 

. . uliio - tylko, że posterunkowy ma 
O tak'. pra.wdz;iwe mia:s!1° ?Jbtt?io: siw.y mu111duT hrurcerski rua oohi-e. Bo NA WYSTAWIE I TYLKO JEDNEGO BRAK -

wała S'Ob1e w ~asach. spal~<:~ młód-z prT<ecież jesteśmy tutaj ,,ek.s.teryt-O>r- , '. _,_ . , . ak • KWIATóW-· ha.rc.er;ska IIl.lMto Jisfo.tme 1-mponu- . . . , . Któż to, chv.; mezna.Jonw, t u 
• r Ch d . . . . d. J.ailm~·. w ·hareerskiem panstw1e, przejmie uśmi.ech.a. Slię do mojej Znowu chodzę po ,;miieście". 0-
Jąo;~~'"' "l:eo z~c po ;nihiem<l 

1 

00
J.ez .ząic które ma swoją własną słiu.żbę bez- I skorom~J· os~i....? Tyle cz-as.u zaJ·mu- glinda:m ~..imwi-a.m przenika mnie 

IDO""""'...: m l s:am.oa <> iem prze- · , I """'" • rq. ' pvu ' . . . t..a.r łiob ' . .1 p1eczensitwa. Al·e dl.acz.ego nas za- ję tym Iurlziom w tak dla mich go- j.eg-0 .nastrój najmHszy jiedynry w 
ciez ~-e 8 

, ~Y' · .Y oza.su ~kil~1 trzy.maill.O? Proszę, proStLę, tu tak.te rą.cym mome.ncie a tacy dla mnie swo'ittn rodtZ.aS·u ' 
~mi~~ Pl~ w . cnągu k~ rtrwba „.reg!Ulowa<Ć rueh" - musi- są miH ! T-0 sta;r~yzna harcerska OI;y jedtn.aJc ~ pomimo wszystko 

eh n , __ ,,_ v_rzi z;m, rua · my prz.epu.ścić ten diługi srznuil' fuir- dcstoJ'n.iicy" Zlotu· komendan• na~ __ ;,,, bł'ak tu ar,e.goś' cze ..... g C'O 
TY oo A!VQ\. Jesit icos godnego U· . " • ·~ """' • „~ ' wągi _ zasta.n.aw:iam fRię ezego tam I ~a.n~,. d~zą.c!. ~ ma.g~zyn~. czelny, sędzia Olbromski, Jrom-e,n· być pow.inonno, na oo mimowold, pod~ 
............ b , b-11r · · '.d · 

1 
. 1 1 Sietmlliki, Sl'einniiki, Jier&1.IC'7.e nigdy .me da.rut Zlotu h.a.roerzy ppłk. Wadoł- śwfadiomi.ie .!llię czeka?: .....,ze · yc . „........, Jl .n111e znaJ 'U{Ję. za z.eł ł · · · d · , t I ' ' • 

mi prawcWiw.iie z.e .n.i-e da.nem · . ~ ? 1llll _się ~ zi·ee naraz Y e j k<>w.ski, kome.nda111tkia Zlotu haree- ZOO.wa.loby eię, że j-es.t wszystko. 
będ . .. __ ;_ , . _._ t rm I mennikow, az S-Obre .f:iruodiruo wyobra- i rek, H. Sl:iwowska iej Ulis+ńpczyni, I Nie. Czegoś 11'.lliema. Już wiem! nie· 

. t' . , 1..--· . . . -1 zie, ze 1 wogo ie nia. swi.ecie moze J. Woi-e.rzhi.ańsika. główna kwa:ter- ma kwiatów! 
zie zama'=U\.ae w zauwiym lll . ych · , · ·eh '1 , · · · I ' ' ·"'<' 

narruo ow, zyic el.Jłl)ll;1;az prziez Jak1s b , +-•- d··„- r Dw d · · · · , ' 
tem obom · · I (YC •wa. •IUN· a 7'Iescnia. pięc mi·Eltrzymj, majorowa RatajczY'kowa. · T-0 ull"OC.7.e mi2IAto z.bwłowa'!le tak 

~d · ~?.,~~em, tak .srwo- tysięcy stlenników zw.iezi.ono p.rzez ! J.d;ą' z J'ia1kreJ' ś k.onf.eł-encJ':i namdy ""--ło~o z taki~ nakładem .,...,.._ uv nem a p;r7)e!C'Iez l.i:tA pmoow1tem, I .1 . . • • ł"'~„,~ • .... ~-
tak ba~dzo ~ tak tę b ka oo~ch dtnJ. qo. Spa.ły... . czy odiprawy i koni<ecznie mi pole- cy młodzieńczej d z takim rozma-
1.. __ ...__ _._:_ •• ~. .wanem,. T.a:k, n.am ha.rcea"7Je a harcerki· cają o.bejrzieć wyst..a,wę. chem al'L pr()SJ aż woła o rte barwne 

H. sz. 

ua.rwr.u po.rzą.~ Ull.OZ.Onem 11 iw.- miiewk · łr--l'ozio „ · L ' ' 
pła.nowa.nem. . a3ą ,,_......... .w:' ' ·~ae wo m> ' Ocey.w:iściie, muszę ją <>bej:rzeć; kwi'C'tne pła~.-
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Z dniem wczorajszym weszło w ży­
cie rozporządzenie inspektora do 
spraw emigracyjnych w Warszawie, 
mocą którego centralizuje się w Syn 
dykacie Emigracyjnym w Warsza­
wie podejmowanie ze starostw pasz­
portów emigracyjnych. Począwszy 
więc od dnia 10 lipca ani emigranci 
ani też organizacje społeczne nie bę­
dą mogły podejmować w starostwach 

paszportów emigracyjnych. 
Scentralizowanie w Syndykacie 

Emigracyjnym podejmowania pasz­
portów emigracyjnych ma na celu 
całkowite unicestwienie nielegalne­
go pośrednictwa w sprawach emi­
gracyjnych oraz przeciwdziałanie 
niewłaściwemu i nieprawemu korzy­
staniu z emigracyjnych paszportów 
zagranicznych. 
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Do wiadomości 
właściwej wladz1 

W dniu 4 b. m., jeden z prenume­
ratorów naszego pisma, w przeje.fr 
dzie z Berlina do Warszawy, prag­
nął wymienić na stacji Zbąszyń 9 
marek niemfockich na złote, lecz u-
17.ędniczka kantoru wymiany odmó­
wiła dokonania tej czynności, oświad 
ezając, iż ma dosyć srebra. 

Fakt ten nasuwa pytanie, jaki jest 
cel utrzymywania na wymienionej 
stacji pogranicznej biura wymiany 
pieniędzy, jeżeli uchyla się ono od 
wymiany nawet drobnych kwot w. ' 
walucie sąsiedniego państwa. 

Należy zauważyć, że przyjeżdżają­
cy z Niemiec pasażerowie większych 
k"Wot w markach posiadać nie mogą, 
gdyż wywóz waluty niemieckiej po­
nad 10 marek jest przez rząd Rze­
szy surowo wzbroniony. 

Wyścigi konne 
Zapisy na dziś 

Dziś, w 32-gim dniu sezonu wiosenue­
go odbędą się gonitwy następujące: 

Gonitwa 1. Nagroda 2000 zł. Dystaus 
220 mtr.: 

1) Lucyper, 2) Ochotna, 3) Sarmata.. 
Gonitwa 2. Nagroda 1400 zł. Dystan• 

220 mtr.: 
1) Gerwazy, 2) Lexicon, 3) Reytan, 

4) Salvator, 5) Turek, 
Gonitwa 3. Nagroda 2000 zł. Płoty. 

Dystans 2800 mtr.: 
1) Cherie, 2) Dżonka, 3) Herod, 4) Mi- · 

nerwa Il, 5) Nurt. 
Gonitwa 4. Nagroda 1400 zł. Dystans 

1600 mtr.: 
1) Ańnarja. 2) Bonne Aventure, 3) Fa, 

nega, 4) Gerwazy, 5) Kartagina, 6) Kon­
stancja, 7) Landa IV, 8) Mohacz, 9) Na­
łęcz. 

Gonitwa 5. Nagroda 2400 zł. Dystans 
2400 mtr.: 

1) Akcept, 2) Great Scot, 3) Ney, 4) 
Niezłomny, 5) Prorok. 

Gonitwa 6. Nagroda 3000 zł. Dystans 
130 mtr.: 

1) Cagliostro, 2) Hellada, 3) Iwar, 4) 
La Scala, 5) Litaowor, 6) Nervi, 7) Nord, 
8) Tamano, 9) Tercja. 

Gonitwa 7. Nagroda 2200 zł. Dystus 
1600 mtr.: 

1) Havanita, 2) La Scala, 3) Neptun. 
4) Nereida, 5) Struna, 6) Temida. 

Gonitwa 8. Nagroda 1800 zł. l)ystllDS 
1600 mtr.! 

1) Ekran IL 2J Florencja Il, 3) Grani· 
ca, 4) Harry, 5) Honfleur, 6) Ibicus, 7) 
Deana, 8) Langora, 9) Laszka. Il, 10) Łu­
cznia, 11) Qui pourras, 12) Violetta, 13) 
Złote Runo. 

Gonitwa 9. Nagroda 1600 zł. Dystans 
2400 mtr,: · 

1) Etoile II, Z) Jontek, 3) Lubar, 4) M.e 
dyna. 5) Salvator, 6) Weksel 

NASZE TYPY NA DZIEJlł DZISIEJSZT„ 

W gonitwie pierwszej oczekujemy n& 
pierwszem miejscu Lncypera. 

W gonitwie drugiej równiet odcłajemY, 1 

pierwszeństwo koniom starszym.; Salwa­
torowi i Gerwazemu. 

W gonitwie płotowej prz-,puszc:zalnie 
Nurt i Cheńe znajdą się na miejscach 
czołowych. 

W gonitwie czwartej miejsca płatne 
prawd<>podobnie utrzymają: Bonne Avea 
ture, Nałęcz i Arinarja. 

Gonitwa piąta zakończy się prawdo­
podobnie walką między Niezłomnym a 
Akceptem. 

W gonitwie szóstej przypuszczalnie 
Tamano pobije Norda i Cagliostro. 

W gonitwie gió®iej zdawałoby ;ię, że 
najpoważniejsze szanse ma koń młody 
Neptun. Z koni starszych za najgroźniej· 
szą dla niego współzawodniczkę uważa-
my Havanitę. . 

W gonitwie ósmej na miejscach pła­
triych przypuszczalnie znajdą się: Flo-c 
rencja II, Deana i lbicus. 

W ostalniej gonitwie dnia Weksel 
przypuszczalnie osiągnie przewagę nad 
Etoile U. 
Początek gonitw o godz. 4-ej po poi. 

Jawor. 
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WAKAcyJNYCH. ZDECYDUJMY SIĘ 
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' ' ZYCIE GOSPODARCZE 

Dochód podatkowy a zysk bilansowy 
n. 

W stosunku 'do osób f'rzycznych w g6w i w iwietle 'dotychczasowych niu wykonawczem do ustawy o po­
myśl art. 7 ustawy o podatku do- postanowień ustawy o podatku Jo- datku dochodowym, które stanowi, 
chodowym nie są traktowane za do- chodoW)'Jll jndykatu.ra N. T. A. od- że odsetki są odliczalne od ogólne­
chód przychody nadzwyczajne w po miennie w tej materji traktowała o- go dochodu, gdy ~ na jednem 
staci spadków, legatów, darowizn. soby prawne i osob1 fizyczne. W ze źródeł dochodu, a zaciągnięcie, 
posagów, kapitałów wypłaconych stosunku do osób prawnych odset- względnie ich powstanie pozostawa 
na ubezpieczenie życia - pod wa- ki były zawsze odliczalne, niezależ- ło w związku gospodarczym ze źró­
runkiem, że nie stanowią perjody- nie od celu, na jaki pożyczka zosta- dlami dochodu • .żródła dochodu mu­
cznych wpływów; wpływy wskutek ła zaciągnięta, samo domniemanie 11zą być w posiadaniu płatnika w 
częściowego lub całkowitego spie- przem!wia bowiem za tem, iż uisz- chwili zobowiązania, nie podll?g.itją 
niężenia majątków, zyski, wynika- czenie odsetek od zaciągniętego dłu przeto odliczeniu odsetki od pożyez 
jące ze sprzedaży przedmiotów ma- gu pozostaje w związku gospodar- kj, zaciągniętej celem utworzenia 
jątkowych, o ile sprzedaż nie nastą- czym ze źródłem dochodu. nowego źródła dochodu. 
piła w wykonywaniu przedsiębior- O ile chodzi o osoby· fizyczne, p,ą Przeprowadzona przez nas anali-
stwa zarobkowego lub interesu spe- dwa warunki odliczalności odsetek za postanowień art. 6, 7, 8 i 10 ust. 
kulacyjnego, wygrane loteryjne i od długów: 1) ciążenie ich na źró- o podatku dochodowym wskazuje, 
losowe, wpłaty z tytułu umarzania dłach dochodu, podlegającego podat w jakim zakresie obraca się najczę­
wierzytelności i wogóle wszelkie kowi i 2) ich związek gospodarcly ściej prostowanie bilansu handlo­
przychody, które stanowią• zwięk- z temi źródłami. Istota związku go- wego dla celów podatkowych. Rzecz 
szenie lub zwrot majątku. Ta kate- spodarczego między wydatkiem na jasna, że w ramach niniejszego ar­
gorja przychodów nie podlega doli- pokrycie odsetek od pożyczki a źró- tykułu nie mogliśmy omówić kon­
czeniu, nawet, gdy zostały ujawnio- 1 dłem dochodu nią obciążonem pole- kretnych przypadków, których in­
ne w zamknięciu rachunkowem oso-I ga, jak to niejednokrotnie wyjaśnił terpretacja jest przedmiotem kon­
by fizycznej, prowadzącej księgi N. T. A., na sposobie faktycznego trowersji między władzą skarbową 
handlowe. Odmienna jest sytuacja użycia samej pożyczki, a nie na spo a płatnikiem. Wskażemy tylko przy 
osób prawnych, prowadzących księ- sobie pokrywania odsetek (N. T. A. kładowo kwestję odliczalności od 
gi handlowe. Wprawdzie w ustawie z 20.IX 1933 r. L. Rej. 4461129), przy dochodu kar za zwłokę, odsetek, wy­
o podatku dochodowym nie znajdu- czem związek gospodarczy zacho- płaconych prywatnym a nieujawnio 
jemy żadnego przepisu, któryby dzić musi między wydatkiem.a „źró- nym dyskonterom, świadczeń dobro 
wskazywał na to, że art. 7 nie ma dłem" w pojęciu jednego źródła in- wolnych i t. d. Są to kwestje, które 
zastosowania do osób prawnych. dywidualnego, nie zaś pojęcia je.i- należy indywidualnie oceniać, wy­
tem niemniej jednak N. T. A., opie- ności majątkowej (N. T. A. z 20 .III roki bowiem N. T. A., pomimo, iż 
rając się na dosłownem brzmieniu ' 1933 r., L. Rej. 7422/30). To stano- mają charakter precedensów, doty­
art. 21, głoszącego, iż za dochód na wisko, ścieśniające związek gospo- · czą również konkretnych spraw. 

r leży uważać zyski bilansowe, wyka- darczy, przewidziany przez art. l O Rozwiązania tych kwestyj należy za 
zane w zamknięciu rachunkowem, ! do związku z poszczególnemi źródła wsze szukać w płaszczyźnie omówio 
zajął stanowisko, iż opodatkowaniu I mi dochodu, nie znajduje uzasadnie nych przez nas postanowień usta­
podlegają formalne · zyski bilanso- J nia w ustawie i dlatego też nie zna- wy o podatku dochodowym. 
we. Art. 7 ustawy przeto, wyłącza- lazło wyrazu w ,nowem rozporządze- Józef Marceli Rosenberg. 
jący z opodatkowania nadzwyczaj------------------------------­
ne przychody majątkowe, nie ma 
zastosowania do osób prawnych 
(wyrok z dn. 11.XII. 1930 r. L. Rej. 
7104/29 i 30.XII. 1932 r. L. Raj. 
4741131). Jest to stanowisko forma­

Zaniechanie i.nterwencji państwowej 
· : na · rynku zbożowym 

listyczne i fiskalne, które obecnie W wyniku uchwał Komitetu Eko­
znalazło swój wyraz w par. 14, rozp. nomicznego Ministrów, ustalających 
wyk. nowe wytyczne w polityce zbożowej, 

Art. 8 ustawy o podatku dqcho- zaniechają Państw-ow'e - Zakłady- Prze 
dowym wymienia wydatki, które nie mysłowo-Zbożowe interwencji na 
nadają się do potrącenia, odróżnia- rynku zbożoWym w dotychczasowym 
jąc koszty, które związane są z uzy- zakresie. · 

dowości. 
Dotychczasową akcję interwencyJ­

ną P.Z.P.Z., obliczaną w głównej 
mierze na to, aby utrzymać ceny 
ziarna polskiego na odpowiednim po­
ziomie zarówno w kraju jak i zagra­
nicą, zastąpić ma inicjatywa kupiec­
twa zbożowego oraz organizacyj spół 
dzielczych rolniczych. 

Wskutek wytworzonej sytuacji o­
graniczą P .Z.P .z. swą działalność, 
zachowując jednak oddziały w Gdań­
sku, Poz_naniu i Bydgoszczy. 

(Press). 

skaniem dochodu, od wydatków, Wspomniana instytucja, zgodnie 
związanych ze źródłem dochodu, ze stanowiskiem Komitetu Ekono­
czyli majątkiem, dającym przycho- micznego, nie będzie prowadziła za­
dy, lub też mających charakter .wy- kupów i sprzedaży zboża w dotych­
datków osobistych płatnika. Jak już czasowym zakresie. Tranzakcje kup­
wyjaśniliśmy, wolne są od opodat-1 na zbożą dokonywane więc będą po 
kowania wydatki, spowodowane eks tegorocznych zbiorach jedynie pod 
ploatacją, konserwacją i zabezpie- kątem widzenia rentowności i <locho 1 czeniem istniejącego już czynnego 

~~~~~!:~i~0~::~;~ ~~~~~s: ~!~: Zfl1iekszenie zatrudnl2nla '° kopalniath rudy !elazn2J 
rzeniem nowego, lub powiększe­
niem, albo ulepszeniem już istnieją 
cego zródła dochodu (N. T. A. z 
21.XI. 1927 r. L. Rej. 3436/25). W 
związku z tem odliczeniu od docho­
du podlegają straty, zmniejszające 
wyniki eksploatacyjne danego źró­
dła, nie podlegają zaś odliczeniu 
straty, powodujące ubytek w samt!j 
substancji źródła. Strata pożyczone 
go kapitału (wyr. N. T. A., z dn. 11.1 
1933 r. L. Rej. 8624/31), pożar przed 
siębiorstwa, nieruchomości, dewa­
luacja papierów wartościowych itd. 
nie są potrącalnemi stratami. Za­
sadę powyższą nale:'w również u­
znać za fiskalną, zwłaszcza, że dla 

Naskutek wzmożenia zapotrzebo-1„Bernard", „Aleksander" i „Paweł" 
wania hut na krajową rudę żelazną, należących do Wspólnoty Interesów, 
w kopalniach rudy dał się zauważyć wzrosła ostatnio o zgórą 120 o~b 
w ciągu ostatnich kilku tygodni zna- i obecnie w trzech tych kopalniach 
czny wzrost wydobycia. Wobec na- pracuje przeszło 800 robotników. 
pływu ze strony hut większych za- Dwie kopalnie rudy żelaznej Modrze 
mówień, kopalhie rudy żelaznej za- jowskich Zakładów Górniczo-Hutni­
trudniły nowych robotników, zwięk- czych, a mianowicie „Konopiska" i 
szając poważnie ilościowo swe zało- „Franci~ek" zwiększyły swe załogi 
gi. o zgórą 200 osób, wobec czego w ko-

Tak więc ilość robotników, zatrud palniach tych pracuje dziś łąćznie 
nionych w kopalniach rudy żelaznej przeszło 900 robotników. 

Wrdeczka kupców palski<h ze St. Ziednaaonrch 
w Warszawie 

-1 przeciętnego obywatela ta dość sub Do Warszawy przybyła wycieczka 
telna klasyfikacja wydatków jest kupców polskich ze St. Zjednoczo­
często nieuchwytna. Płatnik nie :no nych. 
te często zrozumieć, dlaczego do- W środę w. godzinach rannych wy­
ch6d z kapitału podlega opodatko- cieczka zwiedziła miasto oraz wysta­
waniu pomimo straty kapitału, któ- wę w1,orów i próbek wyrobów rze­
ra przekracza znacznie sumę osi.i- mieślniczych. 
gniętego dochodu. Wieczorem o godz. 20-ej podejmo-
Wspomnianą powyżej interpreta- wało gości Stowarzyszenie Kupców 

eją art. 8 tłumaczy się judykatura Polskich .. 
N. T. A„ zakazująca potrącania z X 
przychod6w kosztów organizacyj- W dniu wczorajszym Polskie To-
nych, odpis6w na straty w udzia- warzystwo Handlu Kompensacyjne­
łach w obcem przedsiębiorstwie, go podejmowało skromną herbatką 
atrat kursowych na akcjach, różnic wycieczkę kupców polskich z Ame­
kursowych, powstałych przy spła- ryki, w lokalu Towarzystwa (ul. Mo-
cie potyczki inwestycyjnej i t. d. ni uszki 10). 

Art. 10 ustawy o pod. doch. nor- . Zebranym przedłożono szereg wzo 
muje między innemi kwestję odli- rów i prób towarów polskich, które 
czalności od dochodu odsetek od dlu mogłyby Uczyć na eksport do k.rajó~ 

zamorskich, szczególnie do St. Zjed­
noczonych A. P., w tern wyroby lu­
dowe, koszykarskie, szklane, grzyby, 
konserwy i szereg innych. Ekspona­
ty wzbudziły wielkie zainteresowa­
nie gości, którym udzielono wyczer­
pujących informacyj, oraz na ich ży­
czenie doręczono niektóre próbki. 

Inicjatywa Polskiego Towarzy­
stwa Handlu Kompensacyjnego przy 
czyni się niewątpliwie do pogłębie­
nia akcji, mającej na celu zwiększe­
nie naszego wywozu do krajów za­
morskich, co w chwili obecnej sta­
nowi szczególną troi:ikę nasze~ eks­
portu. 

W zebraniu wzięli udział również 
przędstawiciele szeregu organizacyj 
gospodarczych. , 

• 

·"" .. 

Sprafl1ozdanle z Walne20 Z2romadzenla A~cJonarJuszóro 
Sp. Zakł. Chem. „Grodzisk" s. A. 

W dnia 21-ym czerwca r. b. od-1 co też Walne Zgromadzenie ucbwa­
było się Roczne Walne Zebranie Ak- lił ; jest to od 10 lat pierwsza dy­
cjonarjuszów Sp. Zakł. Chem. „GRO widenda, przyznana a.lccjonarj u· 
DZISK" S. A., na którem Prezes Za- .szom. 
rządu ·tej Spółki, P· inż. ' KAZ~- Wybory do władz Spółki dały na­
MIERZ MON~KO przedstawił stępujące wyniki: a) Do RADY 
zgromad~n~ bilans wysanowane- NADZORCZEJ: Pp. Inż. Drecld Je­
g? przeds1ęb1o~stwa, wraz z R~chun rzy, Dr. Garbusiński Tadeusz, Dytt. 
kiem Zysków 1 Strat, wykazuJącym Al. Dąbrowski, Dyr. Stanisław Ra­
czyst~ zys~u Zł. 176.41L91. Zysk tyński, Dyr. Włodzimierz Czermiń­
ten Jest P 1 er ws z Y m od lat ski, Dxr. Dembowski Józef, Inż. Da-
10-ciu, wykazanym przez Spółkę nielewiez Władysław Inż. Karol 
„GRODZISK" i świadczy, źe prze.d- Ginsberg, Inż. ppłk.' Orzechowski 
siębiorstwo to stanęło o b ~ c n 1 e Roman, Dr. Peschel Karol. 
na zdrowych podstawach fmanso-
wych b) Do KOMISJI REWIZYJNEJ: 

• Jan Wyrzykowski, Kotowicz Ta· 
Zobowiązania Spółki wynoszą ra- deusz, Scholtz Gustaw, dr. Mieezy-

zem Zł. 815.177.53 i to przy płyn- sław Fąfrowicz, Berger Maksymi­
nych zasobach majątkowych, wyno- ljan. 
szących Zł. 1.872.287.31. Nowy ka-
pitał zakładowy Spółki stanowi Zł. !!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!! 
2.600.000. W toku sanacji zrealizo-
wała Spółka „GRODZISK" całkowi­
ty plan, wysunięty swego czasu, t. j. 
dwa lata temu przez Komisję Wie­
rzycieli i między innemi przejęła na 
własność fabrykę chemiczną „Haj­
nówka", stanowiącą największą w 
kraju wytwórnię surowców i pro­
duktów suchej destylacji drewna. 

W związku z tem Zarząd Spółki 
przystąpił do rozszerzenia i moder­
nizacji niektórych działów produk­
cji, które przez to podniosły spraw­
ność fabryk. W wyniku przeprowa­
dzonych racjonalnych oszczędności 
zarówno w kosztach fabrykacyj­
nych, jak i handlowo-administracyj 
nycli stworzono kalkulacyjne pod­
stawy dla dalszego rozwoju insty­
tucji. 

Walne Zgromadzenie przyjęło z 
u z n a n i e m do wiadomości, 1.a­
równo sprawozdanie RADY NAD­
ZORCZEJ, jak i Zarządu Spółki, lctó 
remu udzielono absolutorjum. 

Zarząd Spółki oceniając należycie 
stanowisko swych wierzycieli, któ­
rz'} w okresie ciężkim poszli firmie 
na rękę i skonwertowali swe naleź­
ności na akcje nowej emisji, już w 
pierwszym roku po dokonaniu sana­
cji zaproponował, pomimo niewiel· 
kiej nadwyżki finansowej do podzia 
łu akcjonarjuszów 2% dywidendy, 

t wydawnictw gospodarczych 

„Bank" 
Ukazał się 6 (czerwcowy) numer mies. 

,,Bank". Na treść tego numeru składają 
się: artykuł M. Smereka na bardzo ak­
tualny temat biernego bilansu handlo­
wego: Dr. J. Dziewanowskiego - o. kry 
zysie banków handlowych szwa1c;ar­
skich; A. Bagnowskiego - o nowo1or· 
skim rynku pieniężnym. Z J?Ośród zag~­
dnień bieżących omówiona iest sytuac1a 
bloku złotego i Polski; sytuacja walu­
towa Gdańska; zagadnienie oprocento­
wania wkładów; likwidacja N. R. A. w 
Stanach Zjednoczonych i in. Nume: u­
zupełnia przegląd ustawodawstwa 1 o­
rzecznictwa N. T. A.; konjunktura zagra 
niczna i krajowa, kronika krajowa i z~­
graniczna, przegląd prasy, przegląd p1• 
śmiennictwa i recenzje oraz statystyka. 

Plenarne zebranie Izby 
Przemvsławo-HandloweJ 

flJ Krakowie 
W dn. 8 b. m. odbyło się Plenarne 

Zebranie Izby Przem.-Handlowej ~ ' 
Krakowie. ; 
Obradom przewodniczył prezes inż„ ' 

Jan Brzozowski, który na wst.ępie 
wygłosił przemówienie, charaktery-

1 
zujące strukturę ekonomiczną okrę- ! 
gu krakowskiego, oraz wypływające ; 
stąd konsekwencję dla samorządu i 
gospodarcr.ego. Następnie Izba przy- . 
jęła do wiadomości zamknięcie ra- ; 
chunkowe za rok 1934, uchwalając 1 

absolutotjum dla ówczesnego Zarzą- J 
du Izby. . - .----.,...~-- ~ ·· 

wzrost 1119flJOZU zb6! 
Wywóz zbóż z. Polski w czerwcu i 

bież. roku przedstawiał się nrurtępu~ I 
jąco (w tonach - w nawi.asach eka- I 
port za maj): pszenica 8.308 ~2.918)' , 
żyto 57.254 ( 46.616), jęczmień 9.491' , 
(7.248), owies 2.924 (3.492). Z cyfr · 
tych widać, że wywóz żyta, jęczmie- • 
nia i pszenicy powiększył się, nato- J 
miast owsa zmalał. 

noroe 02raniczenla 
PfZYflJOZOflJe 

w Czechoslow•cll 
Z dniem 1 lipca na listę towarów, ktci 1 

rych import wymaga uzyskania pozw~ I 
lenia przywozowego, włączone zostałr. 
m. in. następujące artykuły: słoma, tiu„ 
le, koronki, wyroby z gumy twardej i in.. 

Austria obnltvła stope 
dyskontowa 

Austriacki Bank Narodowy obniżyf 
~topę dyskont~wą z 4% do ~1/zo/o- Pc_>­
sunięcie to świadczy o dlasze1 popt'&Wl• 
sytuacji finansowej Austrji. kt~ra zazna 
cza . się już od pewnego czasu 1 znalazła 
wyraz również w innych posunięciach. 
np. w liberalizacji przepisów, dotycą• 
cych transferu zaległej obsl~ poiyczek ! 
zagranicznych. 

Konf łikt abisyński I finanse włoskie 
(ab.) Nie mamy zamiara analiz?wać ,tu · dzo du.że. • • • • , . _ . 

taj zawiłej i złożonej sprawy fuumsó.., Zachodzi pyt.nie, w Jaki sposob rząCI ' 
włoskich chcemy tylko w zwi4zku z wy włoski zamierza i może zdo~yć odpow• · 
praw~ akykiuiską uwydatnić kilka ry• dnie fund~e dla pokrycia deficyłll , 
sów najbardziej ważnych. • gwałto;wn!e r~ącego wskutek wypra« , 
Budżet państwowy Wioch wykaz~ wy ab_isyaskieJ. , , • · ~ 

od szeregu lat niedobór. Ale medobor Jeśli wyłączyc pospoh1y srodek 1nfl..i ! 
ten który w 1931/32 doszedł do 3.5 mil- cji papierowej, .pozostaje jaż teraz tylke 
jarda lirów, ulegał stopniowemu zmniej· emisja .krótkoterminowych bonów sk.­
neniu. aż w 1934/35 r. wyniósł tylko 2.3 bowych. I 
miljarda; budżet 19~5/36 r. wykaz!'!e nie Ja~ wyn~a ~em ~ ~kowef hn• 1 
dobór jeszcze mnie,szy, bo 1.6 miliarda. denc11 kmsow obligacyJ panstwowych I 
Osiągnięte to zostało dzięki niezwykle pewnego odpływa wkładów z poczte. 
energicznym zal'Z4dzeniom zarówno w wych kas oszczędnościowych. skarb U­
clziedzinie podatków, jak i oszczędności czyć nie może na ulokowanie dłufołer-- 1 
w wydatkach. . minowych pożyczek wśród społec:zd· I 

Ale obraz powyższy nie jest zupełny. stwa, t. j. na wolnym rynka prywatnya.! 
Jeżeli uwzględnić całość zbrojeń .i wy- drogą, s~bskryp~i. ~e on jedynie ~ I 
datków wojennych, które w powyzszych kowac, jak powiedziano, krótkoteuułno- ) 
liczbach nie liguruj41 stan rzeczy przed- we bony: w bsach oszczędności, to.q.. , 
stawia się zgoła inaczej, rzystwach ubezpieczeń i bankach - poci, 

Przedewszystkiem, niedobór 1934135 mniejszą lub większą presj11-
roku, wykaany._ jak wyżej. w sumie 2.3 Godzi się jednak ~ że m.., 
miljarda, mleżt powi~ o 512 milj. wne lokowanie bonów skarbowych w la 
wyda&Sw na lotDidwo i 310 milj. kosz- stytac;i emisyjnej i innych bankach alt­
tów mobiliuc:ji. sorbuje kapitały, kt~h właści"em 

Pcnrłóle, preliminan na 1'935136 r„ wy przeznac:zeniem jest finansowanie przed 
kazajlfcy aiedob6r tylko · 1.6 miljarda, siębiorczości prywatnej; ta ostatnia ze­
nie awiera wcale wydatków, zwięza- sbtje w ten sposób z kMjeszp{)ŚCi ~ 

~Qi ., I.a. 1.-.1.. L-
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Giełda plenlę!na 
W ALUTY I DEWIZY. 

'Ha lR%0r'ajszem zebraniu tiełd.y wa· 
łutowo-dewizowej tendencja dla dewiz 
była słab1:za, prey obrotach &większo· 
~ych. Not.owano: Amsterdam - 359.75 
( -15), Beffm 212.80 (- 10), Bruksela 
89.20 {- 5}, Londyn 26.17 (- 4), Madryt 
72.53, Medjolan •3.60 (- 5), Nowy Jork 
5.27.75 ( + 25), wypłata telegraficzna na 
Nowy Jork 5.28 ( + 25), Oslo - 131.40 
(-25), Paryt 34.98.50, . Praga - 22.09, 
Sztokholm 134.95 (- 25), Zurich 173.02 
(- 6); w obrotach prywatnych: marka 
niemiecka 178.50, szyling austrjacki -
100.25, korona czeska 21.80, frank fran• 
cuski 34.96, frank szwajcarski 172.70, 
pengo węgiers~ie 99.25, leje rumuńskie 
3.05, funt angielski 26.18, dolar 5.26.25, 
rubel złoty 4.70, dolar złoty 9.06.50, ru­
bel srebrny 1.84, bilon 0.85. Bank Pobki 
płacił za banknoty dolarowe ~.24. 

AKCJE. 
Na rynku akcyjnym obroty papierami 

dywidendowemi były ograniczone, przy 
tendencji nięjedn~litej. Notowa110: Bank 
Polski 90,25 (- 25), ' Starachowice -
34.25 - 34.50 (+ 50); tranzakcie doko· 
nane, a nienotowalle akcjami Lilpopa po 
5.85. 

PAPIERY PROCENTOWE. 
W grupie papierów procentowych 

większych tranzakcyj dokonano 7% po­
życzką stabilizacyjną i 41/2°/e listami 
ziemskiemi. Tendencja dla papierów by­
ła niejednolita, z odcieniem mocniej­
szym dla potyczki inwestycyjnej. Noto­
wano: 3ą/, budowlana 42.75 (+ 25), 4% 
t1olarowa 52.35 - 52.30 (- 10); 4% in­
westycyjna serjowa 110 ( +250); 50/0 kon 
wersyjna 67.50, 6+ dolarowa 83 (+25), 
7% stabilizacyjna 67.63 - 67.13 (- 12), 
70/o I. z. Państwowego Banku Rolnego -
83.25, 8% P. B. R. 94, 7% 1. z. Banku 
Gospodarstwa Krajowego 2 do 7 emisji 
83.25, 78/e obligacje komunalne BGK. od 
2 do 3 emisji 83.25, 51/zO/o I. z. BGK. od 
2 do 7 emiaji 81, 51/20/o obligacje komu· 
nalne BGK. 2 do 3 emisji i III N. - 81, 
80/o 1. z. BGK. 1 em. 94, 8% obligacje 
komunalne BGK. 1 emisja 94, 51/10/o 1. z. 
BGK. I-sza emisja 81, 51/1% obligacje 
komun,.Jne BGK. I-na em. 81, 8% 1. z. 
funtowe Przemysłu Polskiego 95, 41/20/1 
I. ziemskie 49.50, 8% listy ziemskie gwa 
rantowane przez Skarb~7.75, 50/o War 
szawy stare (0.50 - 70.25, 5°/o Warsza­
wy ~owe 59.25 - 59.63, odcinki po 1000 
zł. 60, 5% Częstochowy nowe 50 -
49.75 - 50 (- 25), 5'/o Kalisza nowe -
45. 75. Tranzakcje dokonane, a nienoto­
wane: 4.'/o inwestycyjna zwykła 106, 80/o 
dillonowska 95.75, 7% ~ląska 75.38, 3% 
Państwowa Renta Ziemaka odcinki po 
500 zł. 67, 5% Warszawy stare odcinki 
po 50 zł. 80, 60/oobligacje Warszawy 6-ta 
emisja 67 (+ 100), za 7'1o warszawską 
dolarową chciano płacić 73.75. 

POZAGIEŁDOWE kURS1 
WIECZORNE. 

Dolary papierowe 5,26. 
Funty (banknoty) 26,17. 
Marki (banknoty) 178. 
Dolary złote 9,04%,. 
Ruble złote 4,68. 
P11piery procentowe bez zmiany. 
Stabilizacyjna 67,25. 
5 (8) proc. listy warszawskie 59,50. 

Giełda zbo:l:owa 

Nowinki n1ed1_1cine 

nPlalfuss•• - najpapularniejsza z chorób 
Coraz częściej ałyezy się ostatnio 

narzekania na trapiące ludzi bóle 
nóg. 

Choroby nóg to najpospolitsze Jbo­
daj ostatnio cierpienie, cierpienie, 
o którem słyszy się ze wszystkich 
niemal stron. · 

Najczęstszą formą tych dolegliwo­
ści jest „platfus". Statystycy ~twier 
duiją, że w ciągu ostatnich dziesię­
ciu lat liczba ludzi, cierpiących na 
platfus zwiększ711.a się kilkunasto­
krotnie. Zjawisko to daje się zaob­
serwować wszędzie, we wszystkich 
krajach i wszystkich wars~wach spo­
łecznych. 

„Platfus", choroba. płaskiej stopy 
jest tresztą jeszcze jedną z chorób, 
która ma najściślejszy związek,z na­
szym trybem życia. Jest to choroba, 
wynikająca z zbyt wielkiego pn;ecią­
źenia nóg. 

tycie w wielkiem mieście zmusza 

nas do bezustannego chodzenia. 
Dzesiątki zawodów, uprawianych 
przez dzisiejszych ludzi wymagają 

ciągłego stania. Stopy nasze nie mo­
gą znieść nadmiaru pracy i w rezul­
tacie chorują, przybierają płaską 

formę, defasonują się. t 
Platfus połączony jest z rozmaite­

mi bólami i dolegliwościami. Często 
bóle te przypominają bóle ischiaso­
we. Laicy, nie radząc się lekarza sto­
sują wtedy :rozmaite kąpiele, masa­
że, biorą jakieś gotowe, stereotypo­
we preparaty. 

Bóle oczywiście nie ustępują, cza­
sem wzmagają się jeszcze, chory się 
denerwuje, myśli, że niebezpieczeń­
stwo rośnie i wreszcie decyduje się 
pójść do leka~a. 

A od tego właściwie trzeba zacząć. 
„Platfus''. jest chorobą ogromnie 
rozpowszechnioną, ale, dodajmy to 
sobie na pociechę, chorobą„. bardzo 

tanią, nie , wymagająr.ą wielkich ko­
sztów przy leczenin. 

O wyleczeniu „platfusu" trudno 
właściwie mówić, można tylko usu­
nąć jego przykre skutki, można tyl­
ko umożliwić pacjentowi to, żeby nie 
czuł właściwie swojej dolegliwości. 

W ciągu ostatnich lat rozwinęła 
się ogromnie nowa dziedzina wie­
dzy i sztuki lekarskiej, mianowicie 
ortopedja. . 

Leczenie, czy raczej zapobieganie 
skutkom „platfusu" należy \Vłaśnie 
do ortopedy. Odpowiedni bucik, od­
powiednia wkładka do pantofla i 
człowiek chory na „platfus" zapo­
mina o swojem cierpieniu. 

„Platfusu" nie należy lekceważyć. 
Nie jest to cierpienie, które może 
przejść „samo z siebie", pomóc tu 
może tylko lekarz i do niego trzeba 
też przedewszystkiem udać się .po 
radę. 

Układ nerwowr i jego związek z chorobami zakaźnemi 
Ukazała się niedawno książka 

prof. Sperańskiego, twórcy noweJ 
teorji rozwijania się i rozszerzania 
cierpień zakaźnych w ustroju. 

Prof. Sperański w licznych i róż­
norodnych doświadczeniach wykazu­
je, że układ nerwowy stanowi nie· 
tylko gl6umą drag~ szerzenia się pro 
cesów zakaźnych, ale również, że de­
cyduj e on (a nie przyczyna zewnę-

trzna) o sposobie przejawiania się 
choroby, jej umiejscowieniu i nasi­
leniu. 

W związku z tem prof. Sperański 
wypracowuje nowe metody lecznicze 
infekcyj; wbrew dotychczasowym 
sposobom leczenia spraw zakaźnych, 
skierowane są one bezpośrednio na 
ukl.ad nerwowy, bądź czyniąc go bar-

dziej dostępnym dla wprowadzanych 
leków przez wypuszczanie płynu 
mózgo-rdzeniowego i wstrzykiwanie 
go .z powrotem do kanału rdzeniowe­
go, bądź przy pomocy t. zw. „bloka­
dy" nowokainą. 

Teorje prof. Sperańskiego budzą 
wielkie zainteresowanie w świecie 
lekarskim. 

Niebieskie ś wialło łeczr furiatów 
W jednem z sanatorj6w amery~ I tek. Pięciu chorych umysłowo, byli I po kilka godzin - w pokoju, oświe­

kańskich spróbowano niedawno no- to furjaci, wyzdrowiało po kilkuna- tionym intenaywnem. niebieskiem 
wego systemu ·leczenia chorób ner- storazowem przebywaniu codziennie światłem. . 
wowycb, sposobu polegającego na 
działaniu na chorego światlem kolo­
rowem.. Miaidźrca teinie 

Rezultaty tego doświadczenia są 
podobno nie we wszystkich wypad­
kach zadowalające, w pięciu wypad­
kach (na dwadzieścia sześć) udało 
się jednak uzyskać pozytywny sku-

Na odbytym ostatnio w Leningra 
dziie zje.źdzJe, poświęconym bada­
n.i.om nad starością wygfosił rn. in. 
re:f.eria,t prof. Aniczkow, który 
wbrew panującym poglą.dom dowo-

dził .iż miażdżyea tętnic '(arterio­
skleroza) nie jest chOO'obą wynika­
jącą z wieku, .a.le &tan&wi o.na od­
rębn~ proce.a patol<>g.iczny mogący 
rozpoczynać się jut w dzieciństwie. 
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.lałll ostrzył no~:rkl do gol~nla -

to tylko aparatami Siemens·a 
DaJq ~ałkomlte zadoOJolenle, sq solidne I proste co konstrukcJI. Cena Zł. 20 
POLSKIE ZAKŁADY SIEMENS S. A. 

Warszawa, nowy Świat 30, teł. 514·13 812 

Na · wczorajszem zebraniu warsz. gieł~ 
dv zbo:t. towarowej ogólny obrót wyniósł 
604 t. Notowano za 100 kg. parytet wa· 
gon Warszawa w handlu hurtowym w 
ładunkach wagonowych: pszenica jara 
czerw. szklista 16.50 - 17 jednolita -
16.50 - 17, zbierana 16 __.: 16.50, żyto 
I st. 11.75-12, II st. 11.50--11.75, owies 
I st. 16.25 - 16.75, li st. 15.75 - 16.251 
III fat. 15.25 - 15.75, 4 gat. 14.75 - ••••••••••••••••mmsm. 111mmm11111+11~:m111111§!1W••El'!lil•111~11w1111a11+mv11111011+-11•111!i1!•11i111Mllimm•111•11!MWml 
15.25, groch polny 23 - 25, Victoria 37-
40, wyka 30 - 31, peluszka 25 - 26, se• 
radela bez obrotu 14 - 15, łubin nieb. 
8.50 - 9, :tółty 11 - 11.50, siemie lnia­
ne 44 - 45, mak nieb. 39 - 42 ziem­
niaki jadalne 4 - 4.50, mąka pszenna 
gat. I-A 31 - 34, 1-B 28 - 31, 1-C 26-
28, I-D 24 - 26, I-E 22 - 24, II-B 22 -
23, II-D 19 - 20, II-F 18 - 19, II!G -
17 - 18, III-B 12 - 13, mąka zytnia 
I gat. do 55°/t 21 - 22, do 65% 20-21, 
Il gat. 15.50 - 16.50, razowa 16 - 17 
poślednia 12.50-13.50, otręby pszenn~ 
grube 10.75-11.25, średnie 10.25-10.75 
?Jliałki'e 10.25 .:„: 10.75, tytnie 9 - 9.50'. 
łl:uchy lniane 17.75 - 18.25, rzepakowe 
12.50 - 13, słonecznikowe 16 - 16 50 
śruta sojowa 17.75 - 18. ' ' 

liURJER POLSKI SPORTOWY 
~AJBLUSZE MECZE O MISTRZO· I szych koni, które są zresztą bez porów- turnieje pocieszenia dla zawodników 

STWO. UGI. nania gorsie od innych koni, specjalnie wyeliminowanych. 
W najbliższą niedzielę rozegrane zo- do tego celu szkolonych. Wśród panów zwyciężył Japończyk 

staną następujące mecze o mistrzostwo PO ZLOCIE GWIAżDZISTYM DO INO· Yamagishi, bijąc w finale Francuza Le· 
Ligi: . WROCLA WIA _ ZDROJU. sueura 6:2, 6:2. 

W Warszawie, na boisku Warszawian Ubiegła niedziela minęła w Inowrocła Wśród pa~ wygra.la Lucia Vale:io 
ki o godz. 17.30 odbędzie się mecz po- wiu pod znakiem drugiego Zlotu Gwlaź- (Włochy), b11ąc Ang~elkę Mac Ost~1:h 
między Warszawianką a Cracovią. dzistego do Inowrocławia_ Zdroju, zor , 6:2, 1.:6, 6:(), Jak w1a~o~o w turn1e1u 

W Łodzi walczy LKS. z Wisłą. ganizowanego przez Aeroklub Kujawski ! V alert~ została wyeltmmowana przez 
W Świętochłowicach przeciwnikiem (Sekcja Aerok1ubu Poznańskiego). W Zlo I Jędrzeiowską. 

Sląska będzie Warta. cie wzięło udział 12 maszyn, ponadto I - W niedzielę, dn .. 14 b. m. mistrz 
SZOSOWY WYśC'IG KOLARSKI O przybyli liczni goście ze sfer lotniczych. świata, Eu.ropy i Francji, wagi średniej 

Z POLSKI W zlocie do Inowrocławia-Zdroju pierw Marcel Thil broni znowu tytułu mi.-
ńQD znanef\o motOC9kllsfn .MISTRZOSTWO • sze miejsce zajął pilot Jerzy Orzecho•v- ' strzowskiego. Przeciwnikiem jego bę-
3 5 Y Na trasie Warszawa - Radom - ski :z obserwatOł'em Czesławem Korbu- dzie tym razem Kubańczyk Kid Tunera. 
01).oegdiaj 21mM'ł w ISIZPit:aliu Ujaz- Wars.zawa rozegrany zostanie w niedzie tern (Aeroklub Pomorski) na RWD. 8. Mecz odbędzie się w Marsylji. 

dt0WISlkim jedem z n.a.ile~"ch ...,.,.,,„_ lę, dnia 14 b. m. kolarski wylcig szo!lo· Pr.zebyli oni tr.asę 14.63 kl.m., ma.jąc 1.8 - Na zawodach w Detroit, młody a-
. ....., r-• • ...,.w- wy o mistrzostwo Polski. Dystans wy- d l d D i ł L 

cy-kl.istów polskich Em"' Schu.-.,,;_ kl mię zy ą owan. rug1e m e1sce .za1ą µ1 merykański pływak Adolph Kiefer po-
Jll ".,,. ścigu wynosi 200 m. Włodz. Polny z obs. St. Koziełem na prawił rekord światowy swego rodaka 

tzer. DALSZE WYNIKI NASZYCH JEźDż. RWD. 5, z Aeroklubu Lwowskiego, trze- Kojaca na 100 mtr. na wznak z 1 ;08.2 na 
J alk wfadomo, Emil Schweitzer CóW W LUCERNIE. cie mic:jsce pil. Stefan Danielewicz ~ 1 :07.8. 

U.,:i...... __ , aw- • ....... A So-'-- · , , . obs. Le10 na RWD. 8 z Aeroklubu Gdan F k' z . k T . 
''"'""W'""' •Da """"811'6 ł"1oU ...uacze. W trzecim dmu międzynarodowych k' g art .1 K 1 R le - rancus 1 w1ąze emsowy wy-

wem pobić polskie ~rd-v ....,,,tocy- zawodów hippicznych w Lucernie odbył sbie Jo, czwk' e pt R. WDaro5 Aanoszkel bz syła na . mistrzostwa tenisowe Ameryki . „ . .....,. . o s. aracz iem na . z ero u u B 1 B d B L • 
kl<>we. się konkurs potęgi skoku. Po trzykrot- Gd • k' g oussus a, ernar a, rugnona, egeay a 

. k d h ans ie o. i Lesueura .„, merw"""'"'; 11.:bi • ...,..,.,,i„ ł ne1 rozgrywce na przesz 0 ac. wyso: Nagrody zwvcięzcom wręc.,...,ł starosta : . 
:n i r- .,.,..,„ pru -e .....,.l'""'a <>n kości 150 cm. wygrał kapitan 1rlandzk1 . t „ 'w·l k . . _, d t Przed m1strzostwam1 rozegrany zo.sta-

około 170 1~1 """' .~.J • 11. O . . . Dru . pow1a owy p. 1 cze 1 w1ceprezy en . . d ń t t . "" m. „ ..... guuzmę. W prv- dwyer na kontu Lunertck. gie, J „ t me mię ZyPa s wowy mecz emsowy 
b . ~· · I · 1-'lk d art · t · !'dm · · d b 1· eun„s' F1anc1'a - Ameryka ie O.i•)C)Ą neJ !Jl& :I\,) a ziesiąt me- czw e, szos e 1 5 0 ': mieisce z 0 Y 1 Udział gości kuracyjnych w imprezie . . · . 
tTÓW przed metą, Sehw:e~tee.r ul~gł też l~landczycy. Trzecun był Włoch lotniczej :był bardzo liczny<, równocześ-, -;--: Wczora1 w;o:1echała. do Prag! C~e-

a.dk i p . . Leąu10. • . , . I nie odbywał się na kortach tenisowych sk1e1 rep~ezentac1a tentsowa N1em1ec 
''VYP ow • rziew.iezrony do spi- Z ~aszych koni w tei bardzo c1ę~1ej Zdroju doroczny turniej 0 mistrzostwo ~a mecz fma~o~y. o puhar Davisa (w st;e 
talia, prze12: dwa ty,godnie w.al.czyt pr6b1e szły tylko dwa, .z których Milord zdrojowiśka który zgromadził najlep- he europe1sk1e1) z Czechosłowac1ą. 
ze · śmiercią. W niiedmelę nastąpiło pod rtm. Szoslandem zdobył wstęgę. szych tenisi~tów z całej Polski Skład Niemiec przedstawia się następu-
za.kaiJenie krwi. a w nasf<>......f· • Rekordowe rozmiary przeszkód, sta- ' jąco: w singlach Cramm i Henkel, w 

·-w --.wie wianych na zaw~ach w Lucernie, prze· NA SZEROKIM SWIECIE. doublu Kaj Lund i Denker. Kierowni· 
l W')'ir:ają motllwości auąch najłep- ...... W Wimbledonie odbyły; się dwa kiem ekspedy.cji jest dr. Kleinschroth. 

,( 

HledOZ<OOlone SPOSObJ 
prz9sparzan1a kllentow 

adwokatowi 
Powołane czynniki wyjaśniły, że 

adwokatowi nie wolno posługiwR 
się żadnemi środkami, które prą­
sparzają mu klientelę z pokrzywdze­
niem innych kolegów niezależnie od 
jego wiedzy i pracy zawodowej. 

W szczególności nie odpowiada 
godności stanu adwokackiego, jeteli 
adwokat przyjmuje do kancelarji 
jako praeownika byłego właściciela 
biura porad, co oczywiście powoduje 
Pociągnięcie za tym pracownikiem 
jego dotychczasowej klienteli. 

Pozatem wyjaśniły miarodajne in­
stancje prawnicze, że udział aplikan­
ta adwokackiego w dochodach kan­
celarj i patrona nie jest dopuszczil­
ny. Dopuszczenie bowiem aplikanta 
do udziału w tych dochodach dawa­
łoby możność aplikantowi kontrolo­
wania ich wysokości i prowadziłoby 
do starania się o ich powiększenie 

przez zdobywanie dla patrona klien-
teli. I 

Anto~aJ i~o~ywa ~DJtyni' 
Motorowa komunikacja 

na pustyniach Persji I Iraku 
(es) Autobus zdobył puatynię. 

Z.v.yciężYł wi-elkie, piasczyste pust­
kowie, wprowadził żyde w ma;rt.ve, 
spokojne obszairy. 

Po pustyll!iaieh Persji ku.tisują 

dziś tI"egU'larnie autobusy. Wkrótce 
na te.rytorjUIJil Iraku wp:row.adzona 
zos.ta;nńoa regwla.rna lromunika.cja 
autobusowa.. Oy;w.i.W;aicja roobywa w 
8'7.lailonem ,te.mpfo najdziksze mką.t.kl 
świata. Białe zaW10je Arabów w 
okina.ch luks.uoowyeh a'llfobus6w, 
przemierzających e~neczne, pias­
czyste pustynie, to widok napraw­
dę niiecodzienny. 

t>IELGRZYMKA DO MEKKI 
W AUTOBUSIE 

~utobiusy te służą nietyLko celom 
tr.anspor.towym i komun.ik.aoyjnym, 
ale irówn.te.ż i celom„. religijnym. 

W ciąglll ostatnich pa:ru miesięcy 
frekwencja wiernych w Mekce i 
Medynie zw:iększyła się ogromnie. 
Autobusry tprrr..ewiozły do tego celu 
piel~k w~tkich mah<>me~an 

tys.iąee wiern(Yoh. Autobus ułatw'.ł 
im przeprawienie się prrez pusty­
nię. 

K!ARCZMY NA PUSTYNI 
tA'Utobus pooiągn.ął za 900ą jes!­

cze ~. to, co na.zwta.ćby ~na z ~uro-­
peirrowaintiem, czy irlmlturalnienicm 
pustyni, któira usila.na eo&tała rizie­
stl,ątkami stacyj beruzyn<1W'ych. 

Obok każdej z tych &facyj urtą­
d'zono niewielkie i dość jeszcze pr:v­
mizywnd.e 'WYPO$aŻOM zajiazdy, czy 
hotele. W .zaj~dacll tych są po­
koje ~kalne 1 !P<>kój re&tal.IJM­

eyjruy. Zaj.M:dy są ~iście nie­
skanalizowam.e .i irui.ezeliektryfi•kowa· 
ine. Ala bądź co bądź są .to pierw~ 
isze„. kairczrnY' na. puiStyni. . 

Na co d·r:u,g.i~j, czy trzeciej z ty.eh 
stacyj urzęd11Jtj.e &talie 1-eklarz, który 
oorazie j 0ooru:z.e ma drużo :roboty z 
podJr6'Lnymi, ni·ep~wyicz.ajonymi 

do pod;różowania .ail.IJtobuoom. 
NOWE SZLAKI TURYSTYKI 
,Awtobu.s zdobył puistyn.ię, te.r„a.20 

pewnie pu.stytlllię uliOOęd!ą eu.ropej­
czycy .i ame:rykań~1cy tUJrYści•. Pod­
diróż przez .pustyn:ię m grzbiecie 
w.idbiłą,da. ma w s01biie wprawdzie 
wiele uroku, ale ikryje też wi·ele 
niebe~p:ie~eń&tw, i po.zaitem jesit 
ha~dw„. niewyigiodna. Ter.a.z móżna 
będrz:.fo zwię&ić pu'Sltyn;ię, si-edząc 
pr:oez· cał;y czas po.ctriiizy' w miękkim 
fotelu a:uitobu&t :i ogLąda~ cuda 
piasc~go ooeanu z okien lruk­
BlJJSOWeg,o ~zu saanochioduw-e.g<> . 

C2ia'SIY się zmieniają. Sylwetka 
d'Wuga.r.bmoeigo wiełibłąda tra horywn 
de pU\Slt.:y!n.i n;a,leż.eć będ%ire nie dłu­
go do :rekwizytów pl'Zcłszłości. Kto 
wie, może za kHka. czy ki·lkaaliaście 
lat s.tać będzie n.a pustyni ..• post..e­
rurulro~y. reguJ:ująe ruch wt<>bu­
sów, kieruj~ · pędzące wie wiszyst­
kie SlłJrorey aut.obuav w odpoiwiednim 
~ 

• 
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Czołowy film produkcji sowieckiej osnuty w-g dzieła A. N.Ostrowskiego z udzia­
wybitnych artystów rosyjskich TARASOWA, ZARUBlNA, CZUBELEW 

Początek o g. 6 p.p. 
w niedziele i święta 

o godzinie 4 p.p. BURZA ············ 
•••• o li ••• 

NOWOŚCI 
Wzruszający dramat pięknej dziewczyny, pelnej życia pranień młodości 

Nad program 
Tygodnik aktualności 

W jednej ze szkół wieczorowych 
utrzymywanych przez Zarząd Miejski ku­
pione radjo dla świetlicy uprzyjemniało 
życie kierowniczce· świetlicy przez cały rok 
zainstalowane w jej mieszkaniu. 

i•imllll„ll!mill•W-„+~i~MfMB+l?ic!'li!'.i„!lll„„111„„„ .... ee -
W ODPOWIEDZI 

„Robotnikowi" 
W „Robotniku", który obe· 

cnie dodrukowuje od pe~vnego 
czasu „wiadomości"- lokalne 
ze zdumieniem przyczytalilimy 
rzekomo nadesłany przez ja­
kiegoś „współpracownik~ p. 
Karwarego" artykuł o rzeko­
mem rozłamie w „sanacji pioir· 
kowskiej". Artykuł ten zakra· 
wa na prowokację. 

Stwierdzam, że nie mam ia· 
dnego współpracownika, który 
komunikowałby się z panami 
z „R o b o t n i ka", ani 
też nie mam nic wspólnego z tą 
dwulicową robotą. Natomiast 
mogę oświadczyć, ie zgła· 
szał się do nas jakiś pan prze· 
bywający rzekomo w imieniu 
„Robotnika" ofiarując swoją 
„\>omoc" na łamach tej opo­
zycyjnej gazetki, którego 
oczywiście odprawiliśmy jak 
należy. W młodzieńczym wieku 
można wiele głupstw robić. 
Trzeba być wyrozumiałym i po· 
błażliwym dla uczących się pi· 
sarzy. W każdym razie iąy nie 
poniżamy się do prowadzenia 
polemiki z tymi młodymi pa· 
nami. 

Mianowania 
Jak si~ dowiadujemy na miej­

sce zawieszonego w urzędowa­
niu inż. Baczyńskiego kierowni­
kiem Szkoły Dokształcającej 
Zawodowej w Piotrkowie bę­
dzie mianowany p. Adam Gor­
don sumienny nauczyciel, sprę­
żysty administrator, kierownik 
kursów dla dorosłych analf abe­
tów, absolwent kursów w War­
szawie dla kierowników Szkół 
Dokształcających Zawodowych. 

NH*f •emeee5 i&&łM f • 

OŚVVIADCZENIE 
Wobec rozsiewania przez „Redakcję Robotnika Piotr­

kowskiego" fałszywych. wersyj jakobym rzekomo z polecenia 
p. red. Dziennika Piotrkowskidgo" prosił o zamieszczenie 
w imieni~ p. red. Kalwarego artykułu w „Robotniku" oświad­
czam jaknajkateg-oryczniej, że twierdzenie taki~ jest op.a~ta 
na kłamstwie albowiem p. red. Kalwary nigdy me upowazmał 
mnie do podobnego wystąpienia. Twierdzenie to ze strony 
„Robotnika" uważam za zwykłą robotę prowokacyjną. 

Witold Nawrocki 

5 traszna wichura w Piotrkowie 
Wczoraj około godz. 19-tej towna burza, w czasie której 

przeszła nad Piotrkowem gwał- piorun uderzył w dach domu 
Nr. 9 przy ul. Pasaż Rudows­

Sz k Od 11 W a kiego róg Tomickiego. Powstał 
przytem pożar, który przybyła 

. KONKUREKCJA . natychmiast Straż Pożarna mo-
F1rmy przemysłowe 1 rze- mentalnie zlokalizowała. 

mie~lnicze. okręgu łódzkiego . Huragan jaki przeszedł nad 
zawiadomiły lzbę Przemysłowo- miastem trwał zaledwie kilka· 
Handlową w Ł_c;>dzi, że ws~u- naście minut, szkody jednak ja­
tek konkurencJI warsztato~ kie wyrządził są olbrzymie. 
szk~lnych zmu~zone są ogram- Bardzo wiele drzew zostało po­
czyc . w ~pos?b wydatny p~o- łamanych, parkany i szopy dre­
dukc;1ę mektorych . a_rty_k~ło":N wniane zostały zawalone, ma­
b'.\dz ?a wet całk'?w1c1e JCJ. za- sowo zostały rozbite szyby w 
Il:1echac. W s~ys~k1e. po~yz~ze oknach, bowiem huragan nastał 
firmy podkresla1ą, ze mektore niespodziewanie i przeszedł z 
warsztaty szkolne ;ozbudo:-va- niebywałą gwałtownością. 
ne zostały w sposob nadmier-
ny i że oprócz uczniów zatru­
dniać mają również robotników 
płatnych. W ten sposob war· 
sztaty szkolne, przekształciły 
się w przedsiębiorstwa zarob­
kowe, które nie opłacają po­
datków i nie ponoszą świad­
czeń a równocześnie korzysta­
ją z bezpłatnej pracy uczniów. 
O przeroście warsztatów szkol­
nych świadczy fakt przyjmo­
wania przez nie zamówień na 
wykonanie budowlanych robót 
żelazo-betonowych i stawania 
do przetargów. 

Postrzelenie 

Uważając powyższe zjawisko 
OBWIESZCZENIE Nr. 990135. za gospodarczo szkodliwe Izba 

W nocy na 7 bm. około godz. 
1-ej z odbywającej się zabawy 
we wsi Kuźnica gm. Rozprza 
powracali do domu do Antonie­
lowa: Wiewióra Władysław,Bor­
czuk Juljan, Gronowski Józef, 
Więcławski Bronisław, Gowo­
rowski Marjan, Balcerek Waw­
rzyniec i Bułaciński Bolesław, 
którzy na polach wsi Kuźnica 
wszczęli pomiędzy sobą bójkę 
w czasie której padł strzał z 
fuzji i ranieni zostali · śrutem: 
Wiewióra Władysław, Barczuk 
Juljan, Gronowski Józef i Wię­
Bronisław, mieszkańcy Antonie­
lowa. Strzał spowodował Bal­
cerzak Wawrzyniec, mieszkaniec 
wsi Felicja gm. Ręczno. Docho­
dzenie w toku. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Piotr· Przemysłowo-Handlowa w Ło­
kowie rew. I-go, tamże urzędujący, w dzi zwróciła się do Minister­
myśl art. 1148 i 1149 Proc. Cyw., stwa Wyznań Religijnych i 
niniejszem obwieszcza, iż w dniu 29 O p bl 
liatopada 1935 roku, o godzinie 10 świecenia u icznego o ogra-
% rana w sali posiedzeń Sądu Okręge- niczenie zakresu działalności 
wego w Piotrkowie, na pókrycie na- warsztatów szkolnych do ram 
leżności Władysława Kuczyńskiego, a nakreślonych programem nau-
obecnie Jana K u c z y ń s ki e go łk l" · 
w kwocie 3000 złotych z :0% i kosztami, czania i o ca owite wye lffil· 
odbędzie się sprzedaż przez licytację nowanie z nich tych cech, któ­
publiczną nieruchomości miejskiej. na- re p~zekształc;ają warsztat 
leżl\cej do Jana Pytlewskiego, położo- szkolny w przedsiębiorstwo, 
nej w Koniecpolu, pow. Radomskow- k ł 
1kiego, zawicrajl\cej prza11trzeni ogól- kon urujó\Ce Z przemys em pry­
nej 3 morgi 'l.77.28 prętów, w 4-ch watnym. 
działkach, na jednym z których wznie· •••••••••••••• 
1ione aą następujące budynki: 1) młyn 

Ogłoszenie 
Zarząd Miejski m. Piotrkowa ni• 

niej:;zem rozpisuje przetarg ofertowy 
na dostawę 300 (trzystu) ton węgla 
kostka I i 45 ton orzecha z głębokich 
kopalń oraz 36 metrow przestrzennych 
11osnowe go drzewa azczapowego dla 
instytucyj miej11kich w Piotrkowie i 
140 ton węgla kostka I dla pracowni· 
ków miejskich - z do11tawą dla insty­
tucyj i mieszkań. 

Termin składania ofert do dnia 16 
lipca 1915 r. o szczegółowych warun­
kach dostawy i płatności udziela infor· 
macyj Referat Gospodarczy Zarządu 
Miejskiego. 

Wiceprezydent Mieata Wł. Uziemhło 

wodny z deaek jednocalowych, kryty 
papą, z kompletnem urządzeniem, 2, 
dom drewniany z bali 7-mio calowych) 
kryty papl\, mie1zczqcy 6 ubikacji mie­
azlr.alnych, oraz inne szczegółowo wy­
mienione w protokule opisu, sporzą­
dzonym dnia 13 1ierpnia 1932 roku·. 
NIERUCHOMOSC POWYZSZA: a) 
w wapólnem posiadaniu, z osobami 
obcem1, dzierżawie lub zastawie nie 
znajduje aię, b) urządzoną ma ksiqgę 
liipoti:czną _ (Rep. hip. 30) w wydziale 
hipotecznym przy Sądzie Grodzkim w 
Radomsku, c) obciążona jeat długiem 
hipotecznym w sumie 15.000 złotych, 
kaucją 127.000 złotych i ewikcji\ w su· 
mie 1000 złotych, oraz innemi ograni­
tzeniami i ostrzeżeniami w działach 
III i IV wykazu hipotecznego wymie· 
nionemi. Licytacja rozpocznie się od 
111my szacunkowej 25.000 złotych. szej sprze.daży znajdujl\ się w Kance• 
Biorący udział w licytacji winni larji wydziału cywilnego Sądu Okrę• 
złożyć kaucję w kwocie 10,0 od sumy goweio w Piotrkowie. 
1zacunkowej. Akta, w aprawie niniej- Komornik: (-) Józef Starzewski -- ,,. 
I Tania sprzedaż w „ZENITHCIE" I 
..,,. - ,., - -p '! 

w firmie ZENITH" --" Piotrków, ul. Sieradzka 2 

Zegarki, okulary obrączki ślubne 
Eleganckie pierścionki, biżuterja 
Nakrycia stolowe i platery 
ln11trumenty muz„ patefony i płyty 
Taniej od 15 do 40% ceny stałe 
Hallo! - - - Hallo! 

Repa.racje w zakresie powyższym 
wykonuje się 11tarannie i solidnie. 

Korzystajcie z okazji - „ -- -

KRON/kA FILMOWA 

,,Czary" 
Jej czar. - Bardzo cz~sto 

możemy obecnie widzieć na e­
kranie Czarów na serjo dobre 
obrazy. Np. dziś wyświe­
tłany z Głorją Stuart film p. t. 
Jej czar, należy właśnie do o­
wych z taką przyjemnością o· 
glądanych obrazów. 

Jej czar ma miejscami dowa 
cipnie skonstruowany scenarjusz 
a reżyser Harry Lachman pos­
tarał się również, aby widz do· 
znał miłych wrażeń, oglądając 
sceny z kabaretu, . czy ciekawe 
sytucyjki z rozkoszną Giną czy 
Anną i przedsiębiorczym Jac­
kiem. 

Na uwagę w tym filmie zas­
ługuje bogata i estetyczna wy­
stawa. Dokoratywna strona sta· 
ranna. I właśnie wystawa filmu 
„jej czar'' stanowi jego inde­
gralną część. Jest to najbar­
dziej cenny czynnik wartości 
obrazu . łącznie z miłą grą G. 
Stuart. Słp. 

Na fa lach eteru 
Mikrofon na Zlocie 

Harcerskim 
(C.P.C.) Wszyscy oceniamy 

chyba całkowicie wielką war­
tość społeczną i wychowawczą 
harcerstwa. Wiemy, że organi­
zacje skautowskie istniej~ we 
wszystkich kulturalnych kra1ach, 

że nawiązują ze sobą kontakt, 
stanowiąc w ten sposób ważny 
czynnik zbliżenia międzynaro­
dowegd, tembardziej trwały, że 
oparty na ścisłem koleżeństwie 
i przyjaźni młodzieży. 

W dniu 14 lipca rozpocznie 
się Międzynarodowy Zlot Har-
cerstwa w Spale. Przybędą nań 
przedstawiciele organizacyj ska- -
utowskich nietylko Europy, ale 
i innych kontynentów, przed­
stawiciele harcerstwa polskiego 
zagranicą. Obcy skauci przy 
okazji Zlotu poznają nasz kraj, 
nasi harcerze poznają swoich 
zagrauicznych kolegów z Polską. 

Polskie Radjo nada cały sze­
reg transmisyj ze Zlotu. Ro;z­
pocznie je transmisja uroczy-

„. podobno były kierownik tej samej 
szkoły zakupił makulatury do czytelrp._ za 
kilkaset złotych, które na wagę nie warte 
kilkunastu. Rzeczy bezwartościowe, wprost 
śmieszne w czytelni uczniowskiej. 

STOSUJE SIĘ PRO.SZKI 

W szponach handlarzy 
ŻYWYM TOWAREM 

stego otwarcia Zlotu w dniu 
14 b. m. o godz. 10-ej Złoży 
się na tę uroczystość cały sze­
reg przemówi'!ń. Msza św. Po­
lowa i otwarcie Wystawy har­
cerskiej przez pana Prezyden-
ta Rzplitej. Romantyczne przygody uroczej Polki na 

O godz. 11-ej nastąpi defila- obczyinie 
da. Tego samago dnia o godz. (Dokończenie) 
19-ej nadana zostanie transmi- . . . 
sja z obozu harcerskiego. Q Jak Pola z po~<;>du medopełmema pew­
godz. 21-ej _ uroczyste ogni- nych _f~rmalnosci paszp~rtowy.ch,. co by­
sko na Stadjonie, poświęcone łoby ,1e1 zamk~ęło wst.ęl?. na ziemi~ ame-
Marszałkowi Piłsudskiemu. ryk::i-nską,_ musiała wysiąsc na .. lą,d i poz<;>· 

. · . . stac pewien czas w Antwerpii i wreszcie 
W drugim dom Zlotu, t. l· jak zaopiekował się opu~zczoną panienkC\ 

15 b. m. <;> godz. 6.30 usłys~y- mianując ją swą kuzynką dla pohamowa­
my . au~yc1ę poranną,. n.~ kt~rą nia języków ludzk.ich. 
złozy się ~,obu.dka, p1esn !,Kie- Elaborat ten pana Wojciecha nie tłó­
dy ranne.„ , gimnastyka 1 mu- maczył całkiem jasno dziejów Poli Ciem· 
zyka. O _godz. 15.45 - frag- nołońskiej. Pozostały one wyłączną tajem­
ment ogmska dawnych harce- nicą szczęśliwej pary, a tak głęboką, że 
rzy. z biegiem lat oni sami o tern zapomnieli. 

jak widzimy, program jest 
niezmiernie atrakcyjny, radjo- K O N I E C 
słuchacze będą mogli mieć zu­
pełny obraz uroczystości Zlotu 
Harcerskiego. 

Co niesie fala 
(C.P.C.) Ulubieniec warszaw­

skiej i radjowej publiczności 
Mieczysław Fogg, po tryumfal­
nym tournee J<:oncertowem, któ­
re ostatnio odbył po wielkich 
miastach i stolicach europej­
skich wystąpi przed mikrofo­
nem dnia 12 o godz. 17-ej z 
repertuarem swych miłych i na­
strojowych piosenek. 

---.o-
Znakomita :)piewaczka ope­

rowa Wanda W ermińska wy­
stąpi w Polskiem Radjo w pią­
tek o godz. 19.30 w własnym 
recitalu. Program, który słynna 
artystka wybrała, obejmuje u­
twory kompozytorów polskich 
i obcych. 

-o-
Piątkowy koncert symfoni­

czny o godz. 21-ej w wykona­
niu Orkiestry Polskiego Radja 
pod dyrekcją Grzegorza Fitel­
berga przyniesie kilka uwertur, 
m. in. pierwsze w 'Polskiem Ra­
djo wykonanie uwertury do 
opery Sain-Saens „Zółta Księ­
żniczka". Solistą tego koncertu 
będzie znakomity pianista Zbi­
g_niew Drzewiecki, który wy­
kona z towarzyszeniem orkie­
stry dzieło C. Francka „Les 
Djinns" (nazwa oznaczająca du· 
chy arabskie) osnute na treści 
egzotycznej. 

Czy wiecie te„. 
- Federacja faszystowskich 

rolników nabyła 400 odbiorni­
ków dla oddziałów miejsco­
wych rolniczych związków fa­
szystowskich, koszt zaś kupna 
tych odbiorników pokryła w ten 
sposó, że każdy członek Qrga­
nizacji złożył 50 ce11tów. 

- Pewna firma samochodo­
wa francuska postanowiła, że 
każdy jej nowy wóz będzie już 
zgóPy zaopatrzony w fabryce 
w antenę i odbiornik radjowy. 

Miłość. i zbrodnia 
Sensacyjna powieść erotyczna 

I 
Okropny wicher wył, mknąc z dzi­

kim rozpędem nad lasami i polami. Łamał 
najmocniejsze drzewa, wstrząsał ich na- ­
giemi konarami, targał wierzchołki, na 
których nie było jeszcze zielonego listo­
wia. Gnał przez bór, łamiąc niejedn'l 
młodą drzewinę. Szumiała przytem ule­
wa, przecinając skośnemi strugami po· 
wietrze. 
i!.-~ - Straszna pogoda) - rzekł szofer 
który prowadził eleganckie auto przez dro· 
gę wśrób lasu. Jazda była niezmiernie 
uciążliwa. Wichura szalała droga zamię· 
kła wskutek deszczu, samochód musiał o­
strożnie wymijać załamane konary i mło­
drzewka, które spotykało się na każdym 
kroku. 

Powoli żapadał, zmrok. W lesie pa­
nowały już ciemności. Służący, siedzący 
koło szofera, musiał schodzić co chwila i. 
usuwać z drogi jakąś przeszkodę. Raz na· 
wet wysiadł z nim szofer, gdyż na dro· 
dze leżał ciężki pień, z którym służący nie 
mógł sobie dać rady. 

- jakoby się wszyscy djabli rozpę· 
talii - mruknął gniewnie szofer. 

- Tak, piekielna pogoda - odparł 
służący. 

/ 

Obydwaj obrzucili trwożnem spojrze-
hiem stojący na drodze samochód. Za 
szybą maszyny ukazało siE( blade, znęka­
ne oblicze mężczyzny; oczy jeg-o spoglą· · 
dały ponuro przed sie~ie. Potem skryf 
się w głębi auta. Szofer i służący uprząt· 
nęli drogę. ruszono znowu. Wkrótce po ... 
tern wóz wyjechał z lasu, zaczął podjeż· 
dżać w górę. Na szczycie jej wznosił 
site zamek Treuenfels. 

jego ciemna sylwetka, nastroszona 
wieżami, basztami. kopułami, wykuszami 
i kolumnami odbijała się na tle ołowian· 
nego nieba, ną którem kłębiły si«( chmu· 
ry. Wichura zdawała si«( wstrząsać zam­
kiem, jakby chciała. go poruszyć z posad 
on jednak w ciągu wielu stuleci przetrzy· 
mywał nieiedną burzę i zawieruch i zda­
wał się drwić z pogody. 

(Dalszy ciąg nastąpi) 

,,SWlęto Gór'~ w 
Dla uczestników 70 

Zakopanem od 4-11 sierpnia 1935 
proc. indywidualne zniżki kolejowe 
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Radjo 
PIĄTEK, 12 lipca. 

6,30 „Kiedy ranne wstają zorze". 6.36. 
Gimnastyka. 6,50 Muzyka z płyt. 8,25. 
Wskazówki. praktyczne. 11.57 Syg•'1ł 

Jak Cezar uratQwał Pompejusza ... 
czyn „pochwała tupetu" 

czasu. 12,00 Hejnał z Krakowa. 12,03. Tupet jest zasadniczo rzeczą dość dzo lubiano w całem miasteczku, bo, I I, z należytą powagą i namaszcze-
Wiadomości meteoroł. 12,05 · Dziennik 
południowy. 12.15• „Dla naszych letnisk i niemiłą, a jednak bardzo, od czasu mimo swej przykrej wady, dobry niem wyjąwszy z fałdów togi nie-
uzdrowisk". 13,00 Chwilka dla kobiet. do czasu - pożyteczną. był z niego człowiek. „A możeby i..ak wielką, zniszczoną książeczkę, prze-
13,05 Muzyka baletowa „$więto wiosny" Tak sobie musiał pocichu powie- jednak udało się go obr()niĆ ?"-za czytał: 
z op. „Hamlet". 13,30 Z rynku p.;.cy. 15,25 dzieć pewien obywatel Stanów Zje- stanawiał się niejeden. Ale w jaki - „Gallia est omnis divi$a in 
Wiadąniości gospodarcze. 15,30 Muzyka 
z płyti' 16,00 „Higjena ubrania w lecie". dnoczonych, zresztą - jako murzyn sposób? partes tres". 
16,35. Pogadanka dla chorych w opraco- - obywatel „drugiej · klasy", cho- - Czekajcie - zawołał w czasie Są to, jak wiadomo, pierwsze sło-
waniu ks. kapelana Michała Rękasa. ciaż nosił dźwięczne i historyczne koleżeńskiej pogawędki jeden z mło wa dziełka Juljusza Cezara o woj-
16·50 Codzienny odcinek prozy. 17,00. imię Pompejusza. Musiał tak sobie dych adwokatów. - Mam pomysł! nie gallijskiej, oczywiście, nie ma­
Mieczysław Fogg w swoim r~ertuarze. 
17.30 Fr. Schubert: Kwintet A-ciin- ~· powiedzieć w chwili, kiedy go z na- I okazało się, że pomysł był pierw jące najmniejszego związku ze spra 
114, zwany „Forellen-Quintet". 18,00. der ciężkiej, zdawałoby się nawet, szorzędny, choeiaż nikt młodemu wą. 
„Małoryta poleska świeci przykładem" całkiem beznadziejnej opresji, wy- prawnikowi nie chciał wierzyć i za- Ale sędzia już dawno zapomniał 
- reportaż wygł. Kazimiera Muszałów- ratował jego pełen tupetu adwokat. kładano się z nim o duże sumy, że swych skromnych wiadomości z ła­na. 18,15. „Cała Polska śpiewa" audycję 
prowadzi B. Walewski. 18.40 Chwilka ów Pompejusz był poprostu zło- w tym w.ypadku nic się zrobić nie ciny ... Stropił się też biedaczek naj-

W teatrach 
warszawskich 
Wielki: „Hrabia Luxembur('. 
Narodowy: „Stare wino'". 
Polaki: „Aról". 
Nowy: Nieczynny z powodu przerwy, 

'Ył·akacyjnej. 
letni: „Ty, to )a". 
Mały: Z powodu przerwy wakaCYhtel 

teatr zamknięty. 
Kameralny: ,,Mysz kościelna". 
C-Omoerua: ,,Bohater naasycb cau6w„ 
Inatytat Redałys „Teorja Emateiaa". 
Teatr Dra-tycaay (Hipctacma .„ 

"'!11.lfedja dzieci"• 
Wielka Rewja: „Przygoda w Grand• 

Hotelu". 
Stara Banda w Hollywood: „Dziew• 

czyna i hipopotam", 

W kinach • społeczna. 18.45. Muz. salonowa z płyt. dziejaszkiem i to dość pospolitym, da. wyraźniej. 
19,15 Koncert reklamowy. 19,30 Recital aczkolwiek kradzież i to mianowicie Nadszedł dzień rozprawy. Sędzią - Widzę, że Wysoki Sąd podziela Adria (Wierzbowa): „Kobieta szuka 
śpiewaczy Stefanji Millero~ej. 19,50 We specjalnie kradzież drobiu uprawiał był staruszek o gołębiem sercu, któ- całkiem moje zdanie - z emfazą miAło~:~ (M·~a"--. t""·. , ~-..-• ... , soły monolog aktualny Mariana Hemara. . . . • pvuv -- •&VW """ .u·--20,0 „Skrzynka rolnicza''. 20,10 „Czyn metylko z zarmłowamem, ale i z ar- ry jednak tak dawno już temu ukoń rzekł adwokat. Atlantic: „Audjencja w Ischlu". 
i słowo". 20.45 Dziennik wieczorny. j tyzmem, godnym istotnie dużo lep- czył swe studja prawnicze, że go do Oskarżony - w myśl brzmienia Capitol (Marszałkow. 125}: „Mił°'4 
20.55 ,„Obraz~.~ z życia dawnej i wsp~ł ( szej sprawy. syć łatwo było wyprowadzić w pole. zacytowanej ustawy kodeksu pra- dla początkujących". 
czesnei Polsk~ · 21.~ ~oncert symfoni-1 Już wiele razy stawał przed krat- Przesłuchanie wypadło f.a.t.a:I.nie wa rzymskiego (w tem miejscu sę- Casino (Nowy $wiat SO): "Niedokoi-
czny. 22.00 W1adomosc1 sportowe. 22.10. . . . . c.zona symfonja". 
Muzyka lekka z płyt. \ kami sądowemi, zawsze Jednak uda- dla oskarżonego. Pomimo to jego dzia jeszcze bardziej się stropił ... ), Colosseum Male: „Parada rezerwi• 

wało mu się wykręcić sianem. Wre- obrońca wstał z miną wielce pewną nie może być zasądzony, chociażhy stów" i „W obronie prawa". 
szcie któregoś dnia - musiał to siebie. był winien! Colosseum (wielka sala): .,Imitacja 

tycia" i „Karjera Anny Carwer". być dzień feralny! - „wpadł" o- - Mój klient jest bezwątpienia „Wysoki Sąd", otumaniony do Corso (Śniadeckich 5): „Swiat idzie 
kropnie. Złapano go w chwili kra- winien - rzekł uprzejmie. Jednak- szczętu, pośpieszył „podzielić zda- naprzód" i rewja. 

llJspółczuJacv słuchacz 
Zabawny fakt miał miejsce nie­

dawno podczas koncertu w filhar­
monji wiedeńskiej, transmitowane­
go przez austrjackie i północno-wło 
skie radjostacje. Dyrygował słynuy 
kapelmistrz, Feliks W eingartnur, 
ogromnie ceniony i lubiany przez 

dzieży, na najgorętszym uczynku; że pozwolę sobie 'Yysokiemu Sądo- nie"„. Europa: „Kwiaciarka z Prateru". 
musiał, chcąc nie chcąc, przyznać wi przypomnieć jeden z paragrafów Wypadek podobno jest autentycz-, . 1'.ilh~onja (Jasna 5): ,,Rewolucj~ 

. b ł 'l kt' t W . . . t sm1echu . się do winy l y ·o zupeln:i-e jasine, I prawa, w mys orego w ym wy- n~., s~~mma o mm. pewien s ~l"Y Majestic: „Niebezpieczny kochanek'". 
że już tym razem się „nie wymiga". padku nie moze zapaść wyrok ska- rz,hioir roznych prawna-cey<:h „cumo~ Miejski: „Poco pracować" i „Viva 

Ale „wujka" - Pompejusza bar- zujący. · . sów". 1 , Villa". 
""' Mewa (Hota 38): ,,Potar nad Woti,„ 

pu~~~c:;o;;~edł n~ estrad~. powitał .N1• e w1· erz tygrysom . 
go grzmot oklaskow. Wemgartnerl ·-----·--·- .,~, 
dziękował parokrotnie, wreszcie <Jta N ki . d I 1 , I h d · t · d · · k nął czekając aż ucichn Wówcz:is o, dobrze wszyst m wia omo, zapo owac. c o zi uz o mego, wyciąga rę ę„. 
jed~n· ze słu~haczy, Wło~h, s dzac, że nie są to ~iewinne kotki.;. Nie Zacz~ił się, miejscowym ~yste- J:Ia ! ratunku! t~gryż ożył.! Stra-
iż kapelmistrzowi trema roz:ocz~ć , dawno ?awet Jede~ z dozorcow war mem, uzywanym. pr~y polowaniu na I szhwy ryk rozd.ziera powietrze ... 
nie pozwala · zawołał na całą sal,· I szawskiego Zoo miał dosyć przykre tygrysy, w specJalme skonstruowa- Tygrys był szybki, lecz p. Fooks o­
galerji ' ę z doświadczenie na ten temat, nie_ z DJej z~ na drx;ewie, nieebyt wy kazał się jeszcze szybszy od niego. 

_ Corragio Weingartner' (o- tygrysem wprawdzie, lecz z jakimś soko, tak, aby się do niej myśliwy Jednym skokiem dopadł swego 
dwagi 1 ) ' • bliskim jego kuzynem, do klatki któ mógł bez trudu dostać, aby jednak drzewa, wspina się po gałęziach, 
Nie.~t~t~ niewiele w t n sp 'b rego wszedł niepotrzebnie i nieo- tygrys tam go napaść nie mógł. jak małpa! 

dopomógł dyrygentow· ~óry oso_ I patrznie. Ale, żeby aż tak przemyśl- Znajdowała się ona na szlaku do Bardzo musiał być zgrabny, sko­
siał bardzo, bardzo ~lugo, jes:~e I ną po.trafiła b~ć ta dzik;i. b~stja, j.ak wodop~ju, którędy zwierzęta ::a- ro zdą~ył. ujść .kłom zwie~zęcia; któ 

,znacznie dłużej , niż poprzednio, cze op?w~a~a pew1~n podrozmk po m- wsze ciągną_ ~ocą. . . remu saę J~yme. udało ścią!1}Iląc m~ 
kać, aż się uspokoi niepohamowany ~JSkieJ dżnnglii, H. A. Foo.ks, w~· ?ze~ł. dos~ dł~go - wr:eszcie wi but z lewe~ nogi„._ . . . 
niczem śmiech audytorjum mimo wszystko, dość trudno uwie- dzi: idzie wielkie tygrysisko, wy- Tak obaJ odeszli z kwitkiem - i 

„. rzyć. Tembardziej, że opowiadania jątkowo piękne i groźne. Przecho- myśliwy (w dodatku bez buta) i ów •--P--A--N---------. myśliwych i bardzo egzotycznych dzi niedaleko drzewa. W tej chwili przemyślny tygrys, co sprytnie uda-
podróżników mają co do swej ści- p. Fooks strzela - zwierzę pada wał nieżywego! 
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I 
słości mark~ raczej nieszczególną„. natychmiast na ziemię i leży zupeł­
Więc co się zdarzyło temu p. Fook nie nieruchomo. 

sowi? - Ależ ze mnie dobry strzelec!- CODZIENNJEJ 

I Przebywał on właśnie w pobliżu myśli p. Fooks. - Położyć go w 
miejscowości Jubbulp<>re, kiedy do- tych ciemnościach z miejsca, od LOTEM PODRóWJE.MY: 
szły do niego słuchy o nader złośli- pierwszego strzału! Musiałem tra- NAJBARDZIEJ KOMFORToWO, 

JANET GAYNOR -
CHARLES FARELLE 

w przepięknym dramacie miłosnym 
prod. Fox'a 

ZMIANA SERC 

JAN BOKAY. 

' wym tygrysie, grasującym w.: tej o- fić w same półkule mózgowe! Od­
kolicy, przyczyniając wiele szkól). czekał czas jakiś i schodzi. Tygrys 
ludności. Postanowił więc na nie,3'o wciąż leży spokojnie. Myśliwy pod-
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\U DBRDnIE KOBIETY 
To było bardzo szczerze powie­

dziane. 
- Nie miał pan jeszcze żadnej 

posady? 
- Nie. 
~Pan jest inżynier - mechanik:' 
- Tak. 
- A jaki dział mechaniki najbar 

'dziej pana interesuje? 
- .„Samoloty, motory„. - rzu­

cił, mieniąc się na twarzy. 

trze ... No, twoje zdrowie, Eryku! ... , Zrobił poważną minę, nieomal 
- Twoje zdrowie, Piotrze!... przerażoną. 

Bardzo jest przyjemnie patrzeć - Czyż to możliwe? 
na uszczęśliwienie takiego smyka. - Jeśli tak mówię.„ 

- Kelner! Dwa „benedyktyny"„. Wstał, chwiejnym jak marynarz 
Tonął w głębokim fotelu, tylko ol j kr~kiem ~szedł stolik ~ookoł~ . i 

brzymie jego ramiona widniały je- wziął mnie w swe olbrzytnle ranuo­
szcze ponad fotelem. Wyciągnięte-I n~. W uścisku tym n~e było ani ci~­
mi nog.am.i kołysał aż pod mojem , ma fałszu. Był to odruch ładnej, 
krzesłem. Uśmiechał się głupkowa- bezpośredniej i szczerej, męzkif'j 
to. wdzięczności. Patrzył. mi chwilę w 

- Ale będziesz musiał bardzo d·l oczy, jakby spojrzeniem przyrzeka­
. - Kelner!.„ Dwie „chartreuse".' .. żo pracować. W fabryce niema żar- -jąc mi wdzięczność, potem wyp.ro­

N_o,, zobaczymy, moźe się co da zro- tów. Jako szef jestem ogromnie wy- stował się, uścisnął mi rękę i u-
. bić; Mote wezmę pana na prakty- magający. siadl zpowrotem. Widziałem, ż-e był 

Jąiż on jest dziecinny! 

kef do siebie.- _ No, wyobrażam sobie! naprawdę wzraszony. Może zresztą 
-..,..- Nie..„ naprawdę? - zawołał _ z ezego to wnosisz? 

1 

i ja tet. 
ogromnie przejęty i uradowany, b-l4 - Z tego, co o tobie słysza.ł_~·- - Poczekaj - Z!ł:Czął oehrypłym 
caj,ąc· przytem mocno stół. - A z kim rozmawiałeś o mnie? głosem. · 

· ~ Niecluię pan zgłosi jutro rano Roześmiał się uradowany i obsu- W sunął rękę w potęłn4 kieMeń 
& mnie w fabryce. Naturalnie, weź nął się jeszcze niżej na fotelu. spodni i wydobył całą jej zawar-
~Y: pana tylko na próbę„. ale, K 1 d · h b tość. Pieniądze posypały się na o-- e ner„. wie „s crry ran-
rozmpie się, za wynagrodzeniem. dy". · Na początek nie dostaniesz brus. 

.:....:. Proszę pana .•. panie Piotrze!._ zbyt wiele. Najwyżej jakieś sto - To mój cały majątek! 
' - jąkał, łapiąc ustami powietr~. pięćdziesiąt... Jeśli okaże ąię, że je-. Układał osobno: monety srebrne, 
Jees nie mógł z siebie wydobyć a- steś pracowity i że będziesz przy- dwa pengo, dalej nikiel i zboku mie 
:ni słowa. datny, słowem: jeśli zaangażujesz dziaki. Zaczął je liczyć. 

- iWie pan co ?„. Niech mi pan I się u nas na stałe, dostaniesz pew- - No, to wystarczy ... - skonsta-
JDÓllU'i najlepiej po imieniu: Pio- nie drugie tyle. tował z zadowoleniem. - Teraz ja 

NAJSZYBCIEJ, 

TANIO, 

stawiam! Wypijemy za twoje zdro­
wie. Za twoją przyszłość.„ 

- Za moją przyszłość ?.„ 
Ten chłopak najwidoczniej się u-

' pił! 
Przywołał kelnera. 
-- Dwa „bronxy" ! 
- Bronx? Co to takiego? spyta-

łem. 
- Zobaczysz! To ostatni dreszcz, 

nowość w dziedzinie techniki kok­
tailu ! 

Trąciliśmy się. 
- No, za twoje zdrowie, Piotrze! 
- Dziękuję ci! 
Chytry, napozór gładki napój. Na 

oko zupełnie nieszkodliwy: aroma­
tyczny, przypominający W· smaku 
czekoladę i pomarańczę, jednakże 
w głębi niesie palący ogień. A przy­
tem bardzo smaczny. 
Miałem o<:hotę zamówić jeszcze 

dwie szklaneczki. 
- Zaczekaj - powstrzymał mnie 

Eryk. - Jeszeze się najpierw napi­
jemy dtin.o. Po „bronxie" to dosko­
nale robi! 

- Dobrze - odpowiedziałem i do 
dałem z lekką ironją: - Ależ ty się 
świetnie zna.sz na tej branży, znać, 
że masz dużą praktykę. · 

Zaezerwienił się. Chciał się tłu­
maczye, zawstydzony: 

- Ale, eóż znowu! Bardzo rzad­
ko piję. Najwyżej raz w miesiącu, 
a i wówczas nie dużo. Tylko trzeba 
się znać na. tych rzeczach. To do. 

i „Serce lndjanki" z Sylwią Sidney. 
Nowa Tombola: „Maskarada" i „PrZ) 

goda o północy''. · 
Oko Praskie1 „Pani nie chce dzieck„" 

i „Droga na Wschód", 
Pan: „Zmiana serc". 
Pałace: „Katarzyna Wielka" i „Spiew, 

całus, dziewczyna". 
Popularny „W twoich ramionach", ,,Pa 

ryskie szaleństwa" i rewja. 
Petit Tńanon: „Kobieta pod kontro~ 

lą" i „Kryzys skończony". 
Rialto: „Tajemnice salonu piękno§ci„. 
Światowid: ,.Nie chcę wied&ieć, kilł 

jnteś". 
Stylowy: „Julika". 
Sokół: „Amok" i „W kastylijskim o• 

i!ródku". 
Ucieclla: „Rumba" i „Rzymskie skan• 

dale". 

r.=:7 „MIEJSIL. 
Pocątck 6, 8, 10. ---Podwójny program: 

„PcKo pracować'' 
Flip i Flap 

„ Viva Villa" 
Wallace Beery. 

Widzownia idealnie chłodna. 

daje powagi! Od jednego z przyja­
ciół dostałem amerykańską książkę 
o sztuce przyrządzania koktailów. 
Stamtąd czerpię swą wiedzę. Tylko 
mnie nie zdradź! 
Roześmiałem się. Ten chłopak 

jest cora,z sympatyczniejszy. 
- No, teraz już ci wystarczy i na 

koktaile.„ - rzuciłem. 
Zpoważniał odrazu. Patrzył w 

szklankę i nerwowo w palcach o­
bracał łyżkę. Kiedy podniósł oczy, 
zauważyłem jakiś dziwny wyraz w 
jego spojrzeniu. 

- Nie, Piotrze. Jeszcze mnie nie 
znasz. Nie na to potrzeba mi pie­
niędzy! Na to nie warto pracować. 
Mam dwadzieścia sześć lat i jesz­
cze ciągle siedzę u ojca w kiesze­
ni. To mnie ogromnie upokarza. A 
pozatem.„ 

Zamilkł. 

- No, co.„ 
Chwilę się namyślał, czy powie­

dzieć. Wreszcie zdecydował się. 
- Widzisz, jest jeszcze i Mira. 

Przecież słyszałeś: ma zamiar szu­
kać posady ... 

...:.... Może to chwilowy kaprys„. Wi 
dzisz, czasem rozpieszczona kobie­
ta marzy o pracy poprostu dla za. · 
bicia czasu! 

Spojrzał na mnie ze zdziwienieaa,.i 
i wyrzutem. 

-Za taką ją uważasz? 
- No, a nie jest taka? 
Odpowiedział szorstko, prawie 

gniewnie: 
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